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.Pierwsle DOsiedlenie lelIlIII 19 II. III.
Wlr6d slronnlclw o.o-wewlnwc" ..n_le ro_dwolenle.

Warszawa. 14. 9. (AW.) Wczoraj
w pierwszym dniu funkcjonowania Sej­
mu nie było wiele posłów w gmachu sej­
mowym. Wśród niewielkiej liczby po­
słów było jednakże wielu przywódców
klubowych, m. i. Witos, Dęmbski, Głą­
biJlski, ZwierzYJlski, Rymar, Marek, Cha­
cifIski i in. O godz. 11 wymienieni po­
słowie udali się do mieszkania prywat­
neg-o P. marszałka Sejmu Rataja, gdzie
odbyła się narada przedstawicieli klu­
bów polskich. Celem narady było wy­
jaśnienie stanowiska. jakle zajmą przed­
stawiciele klubów na wyznaczonej nn
Rodziny popołudniowe konwencji senio­
rów. W pierwszym rzędzie chodzi o sto­
sunek do rządu. Wśród Opozycji istnieje
zamiar zdoszenia kilku wniosków na­
dych skierowanych przeciwko rządowi.
Między innymi nawet wniosek o wotum
nieufności. Z drugiej zaś strony nie brak
dosów za odłożeniem ataków na rząd
na później. a przystąnieniem natychmiast
do pracy pozytywnej. Pierwszą spra­
wą, która znajduje się na porządku dzien­
nym, j st sprawa samocozwiązalności
Sejmu. Socjaliści l1ważają załatwienie
tej sprawy w myśl żądaJi Sejmu za ko­
t1ieczne.

W.\rszawa, 14. 9. (Tel. wł.) Na ze­
braniu przedpołudn:owem u marszałka
Rataja wśród stronnictw, występujących
przeciw Rządowi zarysowały się różnice
zdaj] przy układauiu porządku dziennego
Ilajbliższeg-o posicd, enia Sejmu. P. P. S.
domagało się natychmiastowe. o prze­
prowadzenia w Sejmie i w Senacie usta­
wy o samorozwiązalności Sejmu. Nato­
miast Związek Ludowo-Narodowy prze­
ciwstawi! się temu. twierdząc. że Sejm
powinien najpierw załatwić ustawę sa­
morządową, dekret prasowy i szerep; in­
nych pomniejszych ST)raw. a dopiero pod
koniec przejść do kwestji samorozwi ­
7alności Sejmu......
CłiŁOPI GDAŃSCY PRZECIW POLI­
TYCE NACJONALISTÓW GDAŃSKIClI

Gdańsk, 14. 9. W związku z zbliża­
i:]ccmi się wyborami do sejmu gdaI1skie­
'0 utworzył się w ostatnich dniach w

I (l:l") kll związek chłopski, obejmujący
: "Jność włościmiską wszystkich powia­
:Ów wolne o miasta Odm'lska. Związek
l'!i!opski op;łasza dziś swój pr-gram, w
którym m. in. domao-a się utworzenia sil­
nej władzy, wyposażonej w dyktatorskie
pełnomocnictwa, ustanowienie zasad
wyboru prezydpnta senatu gdańskiego
przez bezpośrednie g-łosowanie ludności.
zmniejszenia się liczby postów do sejmu
gdmiskiego ze 120 na 36 i t. d. Zazna­
czyć należy. że nowolltworZOny związek
chłopski zwrócił się w sposób zasadni­
czy przeciwko systemowi rządów, za­
prowadzonemu w Gdańsku przez partie
acjonallstów niemieckich.

9 OSÓB SKAZANYCH NA KARĘ SMIERCI.
Leningrad. 14. 9. Wielki proces dwudzic,tn

kilku szpiegów-tcrorystów zako zyl sic wyro­
kiem. skazującym 9-ciu oskarżonych na k1rę
śmierci. a l3-tu na kare wiezienia od 6 mie ił:cy
do 8 lat, oraz uniewiniaiącym pozostalych"
oskarżonych.

o ile Rząd zR'adza się z oplnją obu mar­
szałków. Niezwlocznie po wizycie, na
zaproszer:lt; p. Prezydenta. ud".ł się na
Zamek p. wicepremier Bartel I odbył z
Prezydentem Rzeczypospolitej dłuższą
rozmowę na temat wytworzonej sy­
tuacji.

Warszawa. 14. 9. (Tel. wl.) Prezy­
djum Sejmu i Senatu urzę:lowo komuni­
kuJe: Dziś w godzinach poporudniowych
przywódcy Sejmu i Senatu udali się do
Prezydenta Rzeczypospolitej i oświad­
czyli, że zarządzenie dotyczące zwora­
nie sesji Sejmowej od 13 b. m. i1 Senatu

W Ch . h · k t od 20 b. m.. a więc po upływie tygodni 0­Inac coraz Wie szy zame . wego okresu czasu. nie da się pogodziĆ
PONOWNA INTERWENCJA JAPONJI. _ l\\ASOWE EGZEKUCJE. z postanowieniem art. 25 konstytucjI.Warszawa. 14. 9. Dziś o godz. 6 po

Pekin, 14. 9. Oddziały południowe Nankinu na konferencję. która zgromadzi południu odbyło się pod przewodnictwem
rozszerzywszy swój teren posiadania na radykalne elementy Chin. marszałka Sejmu Rataja posiedzenie kon­
północnym brzegu Jan!! Tse Kiangu do- Pekin. 14. 9. Wobec c.-,raz to dal- wentu seniorów, na którem postanowio­
okoła Pu Kou, zadały nową klęskę od- szych ekscesów antyjapoI1skich w Man- no. że pierwsze posiedzenie nadzwyczaJ­
działom liten. Sun Fuan Czana i Czan  dżurji, przedstawiciel japoński przy rzą- nej sesji Sejmu odbedzie się w Joniedzia­
Czu Cz.1DR'a. Oddziały te wycofują się dzie gen. Czang Tso Lina przedsiewziął łek 19 bm. o godz. 4 po poł. Porządek
w kierunku północnym po obu stronach demarche, w którym wskazał Czang obrad tego posiedzenia zawiera wszyst­
linii kolejowych, idących od południa na Tso Lil.owi na niepożąGane konsekwen- kic te sprawy. które miały być załatwio­
Tjen Tsin. cje, jakie może za sobą po iąg-r.ąć dalsze ne na po jedzeniu Sejmu w lipcu br.. a

Pekin, 14. 9. Ruch komunistyczny szykanowanie janoJlskich poddanych na które wobec. zamknięcia Sejmu nie do­

szerzy się wśród niektórych oddziałów terenie Mandżurii. Krok posła JapOń- \ szły do skutku. M. in. porządek przewi­b.armji  en. Czan  Kaj Szeka oraz wśród skie o nie był uczyniony w formie ulti- duje trzecie czytame projektu ustawy o
włościan szeregu Prowincyj południo- matum. Jednakże Japonja podkreśliła. gminie wiejs iej. o powiatowych związ­
wych, przybierać zaczyna jtroźne roz- iż już obecnie zmuszom" jest do wzmoc- kach komunalnvch, następnie sprawoz­
miary. Silne oddziały zrewoltowanych nienia sił okuTJacyjnych na terenie zaró- danie komisji prawniczej o rozporządze­
włościan chińskich oraz oddzialy jten. wno południowej jak i półn. Mandżurji. niu Prezydenta Rzplitej {J prawie praso­
Lun 110 znaczneml 3iłaml zajeły szereR' Pekin. 14.9. Tutejsze dzienniki chiń- we m, oraz o !o porządz niu Rzp!itej o
punktów stratejticznvch, na Dołudnie od skie donoszą, że w następstwie zabicia ro.zpowsze h.ma 1U mepra dZlwv.ch
Ii n Kou i posuwają sie w kierunku te o kilku żołnierzy fen -Su-Ksianga w mie- wladomo cl I zmewa , wreszcIe o wm?­mIasta. ście Czang-Te w półnJr'!1ci cześci pro- sk  posłow z klubu P. P.  . w spra'Y le

Pekin. 14. 9. Chaos, panujący na te- I wincji Konan wojska ft.,ng-Ju-Iisianga zmiany usta,\\ry o wy a  mu ..Dzlenm.ka
renie Chin Porudniowych, skłonił nie- dokonały w tern mieście straszliwej ma- Ustaw Rzecz ospohteJ. Postano o­
które czynniki polityczne rządów w Nan- sowej e!lZekucji, zabUaiąc ludzi bez róż- no po adto,. ze poprawki do trzeCIego
kinie i w 'Nu Czangu do zwrócenia się nicy wieku i płci. Uchodźcy z Czang-Te czy tama projektu ustaw  am rządowych

do gen. Czang- Kaj 'Szeka o powrót do l , twierdzą. że podobna masowa eg-zekllcja mO'Zą być wnoszone najdalej do soboty

dowództwa wojskami I objęcia władzy. ni dy dotychczas nie miała miejsca. Li- 17 bm.
Spodziewają się, iż jten. Czanjt Kal Szek czba zabitych wynosić ma wedłuR' nich
Ejtodzi się na propozycje i przybędzie do 30-8£. tysięcy. w rejonie wzgórza Nr. 81. Kilkanaście

osób zostało zabitych, kilkadziesiąt ran­
nych. Wszczęte śledztwo nie doprowa­
dziło dotąd do wykrycia sprawców  ­
pad ku. Prasa jednak dowodzi, It nie
może tu być mowy o wybuchu przypad­
kowym. Przeprowadzono masowe a­
resztowani, cZęść jednak aresztowarly h
ze względu na brak jakichkolwiek po.
szlak, zwolniono.

Warszawa. 14.9. (Tel. wf.) Marszał- go i ..Piasta". którzy pragnęli wysłać
kowie Sejmu i Senatu złożyli Prezyden- marszałków Sejmu i Senatu do Prezy­
towi Rzeczy;,ospolitej de!darację, w któ- denta Rzeczypospolitej. Obaj m rszał­
rej wypowiadają nieujęte w forme praw- kowie po dłuższej debacie zdecydowali
ną zastrzeżenie co do terminu zwołania się na ten krok. aczkolwiek szereg klu­
Sejmu. Dzisiejszy więc dzień przynlósl bów, m. i. prezvdjum Ch. N. w zebraniu
bardzo znaczne zaostrzenie sytuacji par- tem u marszałka udziału nie brali. W
lamentarneJ. wywolanej przez leaderów godzinach popołudniowych marszarko­
seJmowycb. Zebranie przedstawicieli wie Rataj i Trąmpczyński udali się na

stronnictw sejmowych u Marszałka sej- , Zamek. gdzie bawEi pól godziny, nie­
mu miało za cel namowy przywódców zwłocznie przyjeci przez Prezydenta
stronnictw Związku Ludowo-Narodowe- Rzeczypospolitej. Nie jest wiadomcm,

Z Rady WOjewódzkiej. jt:SZCZE JEDEN ..SCłlUTZBUND".
Bytom, 14. 9. (A W.) W Raciborzu

założoną została nowa nacjonalistyczna
organizacja, mająca na celu podtrz:rmv­
wanie irydenty wśróó Niemców, zam.
zagranicą oraz subwencjonowanie t j
roboh', pod firmą Niemiecki Zwiazek
Ochrony (Deutscher Schlltzbund). na
której czele stanęli baron Wrangel i m,'\­
jor Vogel z Wrocławia. Sląski staro ta
krajowy Piątek (znany renegat) przed­
stawir cele i zadania tej organizacji,

KLĘSKA POWODZI W SLOWENJI. oświadczając, że jednym z głównych ce­
Blalogród, 14. 9. Ze Slowenii nadeszly wia- lów będzie stałe przedstawianie łatał­

domości o katastrofalnych wylewach. jakie na- nych pod względem narodowym na­
stąpiły na skutek dlugotrwalych deszc7ów. stępstw podziału Sląska. Nowa ta or­
Wezbrane dopływy Sawy I Lublany zerwały ganizacja prawdopodobnie uprawiać be­
wiele mostów. wyrządziły ogromne szkody Vi dzie również wywiad wOjskowy i go­
polach I zalały szereg mieJscowości, skąd lud- spodarczy, jak można sądzić z wstęp­

ność musi ala uciekać. Przerwanych zostało I nych przemówień kierowników.szcre!: linij telefonicznych i telegraficznych. tak, U CłI R OCłlÓW WE WLADY

it 'brak bliższych wiadomości o rozmiaraCh ] WYD P ­

strat. Szczelólnle ucierpla' rozwInięty w tych WOSTOKU.
okolicach przemysł drzewny. poniewat wezbra- Moskwa. 14. 9. Donoszą tu z \\'la­
na woda uniosła zapasy drzewa nagromadzonc dywostoku, iż nastąpił tam potężny wy­na brzegach. buch składów prochu. znajdujących sie

Katowice. Rada Wojewódzka roz­
dzieliła na wczorajszem posiedzeniu pier­
wszą part je pożyczek z Sląskiego fun­
duszu Gospodarczei!o w ogólnej kwocie
72.000 zł. Ponadto zatwierdziła statut
dokształcającej szkoły zawodowej w
Małej Dąbrówce, kilka statutów związ­
ków komunalnych l załatwiła szereg
spraw personalnych.

Po zamknieclu numeru.
MINISTER sm,AL o ROZBROJENIOW,'CH

TRUDNOŚCIACIL
Genewa, 14. 9. Trzecia komisja rozbroi nl

wa Z .omadzenia Ligi kontynuowala dyskusię
nad pracami przygotowawczemi komisji roz!Jro­
i"niowej. Minister Sokal oświadczył, te p.)Vo'ol­
ne tempo prac rozbrojeniowYch oraz trudnoścI.
z jakiemi spotykaJII siC wszelkic próby dopro­
wadzenia rZl\dów do wzajemnego zbliżenia. maJą
swc tr6dlo przedewszystkiem w ciU!ym sta­
nic niepokoju furopy, niepewności lutra, oraz
podeirzliwości zatruvaJl\cel stosunki międZY
narodowc. Zdulell -łBlltra Sokala rozbroJe­
ale bodzIe mOlło nastIIPić iedynle lako relUltat
zapewllleala belPleczełistwa pra"Jlelo I moral­
nego.
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Wisielcze metody.
Dokumentalne Irewelacje nasze. wy­

kazujące hanltbną. płatną słuibe 1). Kor­
fanteR'o na rzecz Interesów niemieckich.
próbo\\'ał ów aR'ent "flducU" zbyć cy­
nizmem Ilekcewatltcym tupetem. Nie­
mniej zdaje sobie p. . ()rfanty dobr:r:e
sprawę z te o. że zdemaskowanie Je o
\\'!';łrętnej roll zrobiło OR'romne wrażenie,
zdaje sobie sprawę z te o. że je o kredyt
momlny jest po rzeb"ny. I pon:\dto czu­
je dobrze. żeśmy ostatnle o słowa je!';z­
cze nie powiedzieli. To też wzorem zło­
CZYlicy. złapenelZo na s:orącym uczynku,
w myśl dobrze znanej metod}': ..'apaJ
złodzIeJa", przystąpił do ..orenu'wy". by
przez szum napaści, systematycznIe za­
mieszczanych \IV ..PolonII" na poszcze­
R6In}'ch w}'bltnleJszych ludzI z obozu sa­
nacJI, zacierać ślady s\IV}'ch niecnych
pr::l{tyk I skierować nwalę społeczeń­
stwa na Inne tory.

Zalm enle ..ofenzywy" 1'. Korfante o
jest teoretvcl:nie b:udr.o chytrze obmy­
!ilane. Oto powied;.illr sobie zdema!';ko­
\I.',1nY a ent niemiecki: ..Bede szarpał po
koleji c1:eśĆ i dobre imię po!\zcfe!t"ólnych
pr1:ywl dców !\l\nacjJ. wywolam tern kon­
stcrnacje u jednych. a zastanowienie się
u drng-ich. obniż  wartoś6 moich prześla­
dowc6w w oplnjl spoleczeństwa. osrabię
tern samem !!1aczenie ich rewelacJi o mo­
Ich sprawkach, pomiestam wśród czy­
tajqce o ogMu pojecie da i dobra. a \V
atmosfene og-ólnej dezorjentacji ludzie
stracą w zelki zmysł krvtyczny, wszel­
kie odclttcic istoty g-rzechu i tak ujdę po­
J:"oni."

Ta ch\1rze obmvślana sztuczka bro­
niące!;o się gnesznfka o .. kórze hiPOpo­
tama" zawied7.ie jednak. Oto po pierw­
szc rewclacje p. Korianteg'o nie są ni­
C C!l1 inncm. jak próbą obrony slebic sa­
rne!:o: "wszyscy S"  łodzieje i ili. każdy
ma coś na  umieniu, sami sC\natorzy ma­
ją w swych szere ach ludzi o brudnej
duszy, cÓŻ wiec chcą odemnie" - wrze­
S2CZY p. Korfanty, !trze znik prze brzy­
dh'. który się Mm obdarl z: wsztlkiej g'o­
dności osobistej. A po dru ie, w s\\'Ych
oskarżcniach p. Korfanterro.  dy się je
rozpatrzy krytycznem okiem, widzi się
\\' nich z1trniast ar umentów chamską na­
pastliwość i mizerną tendencję oceniania
wszystkich lud!! 1\'edle S\IVCRO marne20
portomu.

Na pierwszy J ień   róbowa.ł wzil\ć
p, Korfanty jedne o ż najwybitniejszych
przywódców ruchu powstańcze!;o i obo­
zu pomajoweRo p. Wiktora Przedpel­
skieg-o. Myślal p. Korfanh r , że potrafi
skutecz:nie u odzić te o znienawidzone­
go ..wielokrotneg-o sanatora" przez to. że
wykaźe jeg-o  tosunki handlowc re sfe­
rami przemysrowców śląskich. I powy­
liczar p. Korfanty. R'd:o:ie jakie udziary ma
p. Przednc!ski. z kim jest w spólce i z
kim handluje. a już z prawdziwą tryum­
falną miną \\'Ypisal: ..p. Pn:edpełski u­
trzymuje nawet sto łUnki z hut:t, którą
..Polska Zachodnia" nazwała przedsię­
biorstwem niemiecko-tydowsklem, p.
Przedpelski utnymuje  tosunki z prze­
mysłem n:emieckim. z: którym \\'edle
..Polski Zachodniej" żadcn uczciwy Po­
lak nie powinien mieć nic wspólne o."
Niec że , p. Przedpelski - wykrzykuje
dalej p. Korfantv - poucr;y  rzynajmniej
..Poiskę Za.chodni,,", by mu nie p uła
Intcrcsów. Taka oto jest R'równa treść
..rewelacji" p. Korfal1te o o ..wielokrot­
nym !nnator e". Czy 'fi tych wymyśl­
nych a perfidnych r:arzutach przeciw p.
Przcdpe!skicmu je t chociaż jeden. któ­
ryby przyno il uim  jCł{O czci? Niema
:iadne o. A ..Polskl\ Zachodnią" niech
p, Korianty nie próbuje w chytracki spo­
s6b atakować p. Przedperskie o. ..Pol­
sIm Z:lchodnla" bowiem I nadal będzie
WY8tępować przeciw !!upremacJl woły­
wów obcych \IV śl,,!!kim przemyśle, ..Poi­
ska ZachodnIa" jednak nllldv nIe twIer­
dziła, że ucr:clwy Polak nIe może utrzy­
mywać Jakichkolwiek stosunków z prze­
mysłem niemieckim. Ale są stosunki I
stosuneczkI, p. Korfanty! Gdy robotnik
polski lub inżynier polski pracuje w prze­
myśle niemicckim. R'dy handlowiec lub
technik polski nawilłzuie z tym przemy­
słcm  ormałne kupieckie stosunki. to jest
to objaw najzupełniel naturalny. A na­
wet właśnie dobrze je t. te znajdui/ł  i
wśrM Polaków ludzie obrotni i wy­
kszt łceni. którzy zapoznają się ze świa­
tcm stosunków handlowo-przemysło­
wYch i w niem pracują. Nie może być

Wladomojcl Z Genewy. uslUR a to: .,powlernlctwo" p. Korfanterow slużble niemieckieJ. a pracę rąk robot..

Genewa. 14. 9. Na ""11losek przec1- 1 dopomóc Lidze Narodów w spełnIaniu nlka. lub śwIadczenIa InżynIera I kUPca
stawlclela angielskiej delegacji, polski , Jej misji. ' lest jasna dla każdeRo zdrowcRo na u­P oseł Modzelewski został mianowany . Genewa. . 14. 9. Szwajcarska . Aste . n. myśle I duszy c łowleką., Tylko p. Kor­T I f d I ż d fanty chcialby te za:oła różne w typie I
R'cneralnym referentem 4-te' komlsJ  ł   ;i:c : r  n;rz; Z   d  G  ::v zJ:= moralnym charakterze stosunki z prze­
budżetowej I spraw finansowych na nle- le acja z terytorjum Za lf;bla Saary ce- mysłem podclaRnąć pod Jedną miarę I za­
num Zgromadzenia LIgi Narodów. lem przedstawienia or anom Lig-i S7.ere- topić w zR:niliźnle, w której sam Rrzęt.

Genewa, 14. 9. Anstlelskl mlnlst r  u swych postulató  w sprawie  ospo- nie.
spraw zagranlczn. Chamberlain wskazał darcze o porożenla Kr1ju. . Ze szcze'!ólnie cynicznym atakiem
wobec przedstawicieli prasy mlędzvn'\- Genewa, 14. 9. Wc  raJ prz d poł. w ,:tą!,ił z kol. ,i} p. K0r!anły we \,"czo­
rodowe; na użyteczność dyskusyj pod- obradowary w pałacu LI I Narodow ko- raJ.,zeJ ..Polont! przecIw P? Wltcza­
czas ogólnych 'Zgromadzeń' Ligi: którt' misje a mianowicie:. .picrwsz . dru, a i I om. We wśclckłości swe' nie zawahał
umotliwią porozumienie między \vlc! szósta.. Szósta k  lsJa oma':.lara. spra- Się p. K,orfanty p nlewlerać pamięć zmar_
kiem! Imaremi pari!';twami. Chanthcr. ' ozdat1l.e Radv ł..-I I w .kwestJl nlcwol- łeg  Ojca PI?' "':Itcz .kó',:,. choć P?wsze­
Jain dodał. że Ang!ja nie moie prz\rjąć l1!ctwa, Jak ró.wJllcz proJ.ckt wpro',:,adze- cht1le ObO'':ląZI1 ąCY  wsród ludzI. ho  ­
zobowiązań, których ze względu nt' lila grosowan.la proporcJonalnc o I pr?:'! r  .zwyc  Jem. Jcst,    ..de  ortUls OI I'
swoje specjalne położenie nie mo!:łaby wy?orach ntest r'ych członków Rady mSI  cne.  Ie z a.l my .0Jca pp. Wlt­
dotrzymać. Minister wita z rad(J cią LIgi. Dru a komIsja ro  oczda dYS.!\l1$jf; cza ow, ani Jcgo zycla. me nam przeto
zwiększenie się liczby częściowych 11- na temat wspólpracy lI1l;:)lektualncJ. brac w 0PTonę szarga ą,  r.zez p. Korlan­
kradów regjonalnych. Jeżcliby uklady Gcncwa, 14. 9. Podsckrctarz stann tcgo czcsc zmarłe o. Jesh Jednak P: Kor­
te przyjął w formie zobowiązania og-'JI- włoskie o ministerstwa spraw za ril- fanty w  wej. chęcI jokuczenla żYJącym
"ego. pomiędzy mocarstwami kontyncn nicznych Grandi zaprzecza, jakoby SOt;- posun " Się az do tak potwornej metody.
tu zawarcia układu ogólnego. którym in- dowar opinję szcfów delegacyj francm;- to czr z w02óle można zastosować jaką­
teresuje sil; Anglja, stałoby się łatwiej kieJ. angiclskiej i nicmieckicj w sprawie  ohvle!.( .normatna mlare krytyczną do
sze. Cara nasza dziaralhość. mówił konfercncji dyplomatycznej. która mia- le::o msclwych elokubracJI!? Doprawdy,
Chamberlain - polega na utrzymaniu łaby się rzekomo zebrać na terytorJum tylko ostatnI nędznik w braku rzetelnych
pokoju. Ang1ja uczyni wszystko aby ,,'łoskiem. ar2umcntów może w walce ze swym. ,. przeci,:nikiem szar')ać publicznie cześć

najdroższych istot zmarłycb.
P. Korfanty. jak widać z te o. powle­

dziar sobie. że już nic niew 1 do stracenia.
rzucił się tcdy z determinacją wisielca
I szaleńca do atakI'. by powstrzymać
grożącą mu nicuchronną pubę. Przewi­
dujcmy. Ź'3 p. Korfanty nie wyczerpał
jeszcze steku wisielczych obrzydliwości.

To jednak go nie ur2tuJe z odmętu u­
padku, który sobie ?:gotował. E. R.

Po likwidacji zamachu na Litwie.
Kowno, 14. 9. Ostatnie zaburzcnia I wej organizacji komunistyczncj. \V

taurożatiskie wywołaf\r konstcrr,'cjt; związku z tern przeprowadzone zostarv
rządowych kół litewskich. Odworanc liczne aresztowania: aresztowano jl1Ż
zostary w konsekwencji naprężonej sy- okoro 20 osób. w czcm 12 białorusinÓw
tnacji politycznej manewry armji litt'w- i 8 żydów.  Icdztwo w tcj sprawie
ski ej. które miary się odbywać nad  ra- trwa.
nicą polską. i in c niz.o ać rl!cltv \V j- Kowno, 14. 9. Wnocy z nicdzicli na
skowe armJI kowlenskleJ przeciwko \\ 11- poniedziałek naczelnik powiatu Krcttin­nu. r.-en, Grizas, został śmiertelnie postrzc­

Kowno, 14. 9. Rząd litewski zw rA ;! lony przez trzech nieznanych osobników
się do Berlina z notą. domar.-ająca sl  w chwili.  dv uważając ich za podeJrza­
wydania dowódcy powstania tauroh-,. l1ych, zawolał do nich ..Ręce do  6rv".kie o, kpt. Majusa. Sprawcy zamachu zbiegli w kierunku

Wilno, 14. 9. Donoszą tu z Poo;taw, granicy łotewskicj.
iż wradze policyjne wpadly na trop no­ Od p. Józefa Witczaka otrzymujemy list na.

stępująCY: Proszę uprzejmie o umieszczeni
nast puiącego oświ.dezenia: \Vczorajsza ..Po.

ZAMACU NA WICEKONSULA Wł.OS- W TROSCE O PODl":IESIt:NIE STANU ROI.- Je,nia" w artykule ..Dzielni cIJlopcy" rzucl!a naNICTW A W POLSCE. śp mego ojca i na mOją matke bezprzyk!adlle
KIEGO W PARYŻU. Warszawa. 14. 9. (Tel. w.) Ministerstwo 05zczerstwa. k,t6 ych autorem, iak ws azu:ą

P-01nictwa przygotowało projekt dwóch nowy. h: pewne poszlaki. Jest sam p. Korfanty. Z obr..
IC\zporządzcli: picrwszy o funduszach hct!o i wiązku s 'nowsl;;cgo Piętnuję zarzuty tam po.
wlanych. drugi o funduszach zaopatrywani" wl- dane. jakoby śp. ojciec mój zaciągną I pot 'cl:{e
l1ictwa w  r,odki produkcyjne. F.undusze t.) bv- I w kas:e biskupiej we Wroclawiu na kupno 11.­

' I y"dnllł1lstrowane przez Panstwowy J3ailk strzębia-Zdroju. jakoby oźenil się z hrabiną ni';'

I m:ecką i przez to stał sie właścicielem Jastrzę­TRZr:ŻWY GLOS SOCJALISTY NIEhUECK. bia i zwalczaI polski ruch narodowy itp. - jako
Wroclaw. (J4. 9.) Jnteresujące nadzwy:zai I bezprzykładne oszczerstwo. szargające czcsĆ

komentarze zamieszcza socJaJistyczna ..\'o!kS- ' zmarlego mego oj:a i oddaje je pod sąd (JpiilJ/wa,cht", o p lskieJ. inicja.ty\;i  Y'. Geł e\" it'. publicznej.

DZiennik ten pisze. ze socJallf.cl witają z zacn- I

w le iem polski .wni sel  o powsze 11I1Ył11. O.ł- Co się tY" y oszczerstw, skierowanych w
kOJU I  e .delegacJa m mlecka - o lic pcs13da Ecznych art  kulach ..Polonii" pod adresem me.
\   r:I I ,1  ;0:\  \ i w,;;g;;z     '  C  j , i go brata i mojim. to pomijam Je jak zwykle mil,
wnIosek. \Vidzim ' jedn'akowpż z .uholewJniem czenjem. jako nie sieg-ające do poziomu mcl
- pisze ..Volkswacht" - że di:!lcl!'acia njei::icc. pogardy. Honor mój nie pozwala mi lozprawjć
ka pracuic usil.de m 1 rozw !!nleniem, p(!J  i  o się z osobnikami W rodzaiu Korfantego. który
e   k :i nfei nł;1eock: I  dd ' k;r;       ek a    ;: pppeJnil zbrodnię fałszowania wekslu. który bę­
z formalnego nie gwarantowania granicy niemiec. dąc podczas wojny światowej platnym agentem
kiej na wschodzie. są zludne. gdyż ani Polska' Y.rzbergera. brai pienia,dze i z Komitetu N:uo­
dobroy.'olnie n;e zl!'odzJ. się na zmian.e I!:rank. dowego w Paryżu i z N. K. N. w Krakowie. pi­
f  ::I  : r;  ua:  wl lO cl:  :i:a  i   :tp  : S7ąC jeszcze w r. J917 i 1918 anonimowe arty.
skę. Już samo uznanie obowiązkowego roz. kdy na rzecz propagandy niemieckiej. z oso
jemstwa M-iędzynar. Trybunalu w Hadze 07.lla- bnikiem, który przez cale swe brudne życie tyJ
eza praktycznie rezygnację z rewindykowania z dyskontowych wplywów politycznych.
: mz i   of ki c;n   n t:;       .kazUlSlYka Józef WltC18t.

"..-- -- . ---.-..

Paryż, 14. 9. W konsulacie włoskim
w Paryżu dokonano zamachu mord r­
czego na wicekonsula hr. Nardjni'c!lo.
który zostar ciężko ranny, a nastepni£:­
- wskutek odniesionych ran - zmarł.
Morderca zostar aresztowany, w chwili
kiedy zamierzar wykonać ucieczkę. '.Ą.'
czasie prowadzenia go do komisariatu
policji - dostał ataku nerwowego. Po­
nieważ. wedrug dotychczasowych d'l­
nych, zabity wicekonsul nie mial nie­
przyjaciół osobistych, zachodzą cor'!z
silniejsze podcjrzenia. że mordersty'o
miaro tło polityczne. Jest rzeczą clwrak­
terystyczną. że na jcdynym dokumclI­
cie, jaki znaleziono w kieszeni ubran:a
tajemniczer:w mordercy, imię i nazwisku
były wymazane.

Paryż, 14. 9. Odbyło się tu badam t:
zabójcy wicekonsula włoskiego prze?
5 dziego śledczego. Zabójca wycicii­
czony wskutek otrzymanych w czasi
aresztowania uderzeń. dawał do zrozu­
mienia, że słyszy i rozumie stawiane mu
pytania. jednakże nie może wydobyć
artykułowego dźwięku. Napisał Prl;cto
na arkuszu panieru swoje nazwisko.
adres, wiek (25 lat. narodowość wroska.
p05iada żonę i dziecko, którzy przebv­
wajq we Wloszech). Zobójca nie zdaje
si  zdradzać jakichkolwiek objaw chu­
roby umysłowej. Stwierdzoncm zostaro,
że zabójcą Nardini'e o jest Sendusz Di­
modug-no, lat 25. urodzony w Seriginola
we Wloszech, z zawodu robotnik-ct'.
mentownik, mieszkający ostatnio w P:l­
ryżu. \V czasie rewizji. przeprowadzo­
nej w mieszkaniu zabójcy. znaleziono
tylko jeden egzemplarz druku antyfasz '
stowskiego.

SZOSA WARSZAWA-GDYNIA O WYMIA­
RACH AMERYI(AjqSKICH.

Gdynia. 14, 9. (AW.) Wśród spolccze'i<twa
miejscowego wielkie zainteresowanie 'vzhudł:,1
powzięty przez kola rządowe projekt pot<ic7.e­
nia \VarszawY z r dyni1 nowoczesną SZ0Są o
wymiarach szos amerykańskich.

W SOWIECKIEJ ROSJI 1\lORDU.JA ROBOTNI­
KÓW JAK lA CARA TU.

Londyn, 14. 9. ..Daily Mail" denosi z (en'n
gradu przez Berlin. że robotnicy centrali elek.
trycznej w Leningradzie ro poczęli strajk. "elen.
poparcia żądania wpro",..aG" nia 8tgodzillnc>!o
dnia pracy. Przeciwko słrajkujilcym w\'s'ilriło
wojsko. zabijając 15-tu z nich I raniąc 50-ciu.

również poczytywane za R'rzech, jeśli stosunków, śmierdzących stosuneczków.
ten lub ów Polak na dziale pracy handlo- jakie wiążą p. Korfantelto z przemysłem
wej lub przemysrowej  runtuje swoją nIemieckim. P. Korlanty bowiem brał i
uczciwą pOZycję materjalną. To są rze- bierze pienl:!dze od przemyslowców cie­
czy naturalne. a nawet pochw ary godne płą ręką z poufnych funduszów za spe­
i jeśli z tej strony próbował p. Korfanty cjalną służbę w Interesie wielkle o kapi­
puszczać zatrutą strzałę w stronę p. tału nlemlecldesto, a robotnIk polski, in­
Przepeł!lkie o. to cios był marny i bez- żYnler I kupiec polski, Jeśli "zarabia" na
skuteczny. znamionujący zwyczajną ła..- przemyśle. to jest to zarobek. uzyskany

dacką napastliwość I nic więceJ. Strzała I za ciężką pracę lub normalne. uczciwe
ta bYla puszczona po to, by ludzie od- usłu i techniczne lub handlowe. Głębo­
wrócili uwaKę od innycb, mocno innycb ka przepaść, jaka dzieli te oba rodzaie

I  rawa na a [i ,; olonii".
OŚWIADCZr: IE P. JÓZEf A WITCZAKA.

::-:=.:

*
Od redakcji: Oszczercze wymysly p. Kor­

fantego wedle zebranych przez nas informacyj.
zaczerpnięte są z plebiscytowego piśmidła
"Schwarzer Adler", gdzie je umieszczaI b. kic­
rownik Ostmarkenvereinu w Jastrzebiu d:a zo­
hydzenia pp. Witczaków. Nicość zar7ut6w ­
tz£fcmo zaciąganych pożyczkach we wroc­
l<1wskiej kasie biskupiej wykazuje księga wi ­
czysta Jastrzebia-Zdroju. Matka pp. Witczakó){
nic jest hrabiną niemiecką, co stwierdza mł;tr\­
ka. Jastrzęb-Zdrói był wykupiony przez ŚP.
dr. Mikolaja Witczaka z rąk bankierów nie'ttiec­
k:ch Landauów 7. Berlina. Z odnośną transak !ą
kupna matka pp. Witczaków nie miala nic wspól­
nego. Nicoś,; zarzutów, dotyczących dzialal.
ności publ!::;znej śp. dr. Witczaka najlepiej oce­
ni.. osobistości. które go znaly.

Synowie byli wYchowani w duchu polskim,
aczKolwiek z matką. jako pochodzenia niemiec­
kiego. mówili po niemiecku. Za udzlal w ruchu
narodowym polskim zostal starszy syn. a to p.
Mikolaj Witczak, wYdalony z I:lmnazjum w
Rybniku w r. 19łO. Szczegół ten może po­
twierdzić dr. Snowacki, ówczesny nauczyciel
I:imnazjalny w Rybniku, obecny dyrektor g!m­
nazjum w Polsce. Wszelkie jnDe zarzuty p. Kor­
fantego łącznie. z bujdami O "kradzionych I
sprzedawanych 'samochodach" są wyssane z p 1­
ca.

l
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literBhlra a JPołeaeRJlWo.
uw AOI WSTĘPNE. - PRASA. - LI­
TERA TURA. =- RUCH WYDAWNICZY.
- CZYTELNIK. - LEKTURA. - RE­

FLEKSJE NA CZASIE.
Miałem przyjaciela literata. który mi

mówił często: ..pamiętaj. ażebyś nl dy
nie zaczynał powieści czy noweli od opl­
Sli zachodu czy wsc 1 10du słońca. bo tak
już pisał Kraszewsk: I Sienkiewicz I ty­
lu innych"... Oczywi4cie przyznawałem
mu rację. Zerwałem z dotychczasowymi
wzorami. napisałem nowelę I posłałem do
redakcji. Jaki był jej koniec dalszy nie
powiem, bo nie wiem. Prawdopodobnie
spodobała się redaktorowi ł... wziął j
sobie na pamiątkę. Drugą cenną radĄ
przyjaciela było: ..wszelkie wstępy pisz
zawsze sam. a słowa wstępne t1rniesczaJ
na końcu ." Pamiętając jednak o losie
mojej noweli postanowiłem właśnie pa­
rę moich uwa  powiedzieć na początku.
aby zobaczyć je później w... dzienniku.
a nie w kieszeni red1ktora.

Odczuwamy to wszsycy powszech­
nie, że cza y . dzisiejsze" różnią się wy­
bitnie od .. wczoraj zych"; że życie na- społeczeństwo. decydującym o jeg-o kul­
sze toCZY si" w jakiemś Drzyspieszonem turze i zaspakajającym jego potrzeby
tempie. Jednem słowem żyjemy trochę jest... literatura, jest książka. O książce
gorączkowo, a nawe  znacznie szybciej powiedziano słusznie. że jest najlepszym
niż np. przed wojną. Zmieniły się czasy. przyjacielem człowieka. Powiedzenie to
Zmienić się muszą i pog-Iądy. bo nowe bardzo słuszne. bo książka niR'dy czło­
warunki do teg-o zmuszają czy człowiek wie kc. nie zawiedzie. owszem sprawi mu
chce czy też nie. O tych nowych czasach przyjemność, przyniesie pociechę. pod­
powiedział Marsz. J. Piłsudski. że ich niesie na duchu, zapali ku wzniosłym
cechą będzie ..wyścig- pracy". I słusznie. ideałom. Oczywiście ma i literatura swo­
Widzimy ten wyścig- na każdem kroku. je od:ębne życie, swoje zag-ądnienia. po­
Życie porywa nas nie,;ako w swój wir. trzeby i nowości, o których informuje
wciąR"a w orbitę cor ': to nowych zagad- OR"ól. Ma  ,-kże swoją prasę, podobną na­nlClI i spraw. wet formatem i sposobem reda owania

Dzisiaj już nie łllOżna wprost wyo- do dzienników. Najwybitniejszymi pi­
brazić sobie człowieka. które:.<oby P07;& smarni literackiemi w Polsce są: ..Wia­
jeR"o zawodem. ewentualnie rodziną i do- dom ości Literackie.' w"daw..ne jako t y­
mem nie więcej nie interesowało. Tym ł'odnik w Warszawie i ..Gazeta Literac­
zaś czynnikiem po walającym \V każdej ka". W1T  wana jako dwutygudnik w
chwili trzymać niejuko rękę na pulsie Krakowie.
dnia, wyczuwać tętno życia, jest... Prasa. Widzimy więc, że  azeta i książka
Można, bez przesady, powi dzieć, te pozwalają nam w każdej chwili orjento­
prasa j\"st dzisiaj w świecie najpotężniej- wać się w życiu. Widywałem kiedyś na­
szym czynnikiem - najwirkszą potęR".. uczycielki ..z prowincji". które każdeg;o
Że tak jest, mamy pr _ykładów tysiące. zasypywały pytaniami ..co noweR"O sły­
Wystarczy wskazać na fakt, że wiele naj chać", zabierały nawet stare gazety i t y­
wybitniejszych w świecie osobI!'tości u- JCodniki. by się uowiedzieć co się w świe­
częto właśnie od .. dziennikarstwa. Bez cie dzieje". Dzi3iaj jest to jU3 nie do po­
prasy nie można sobie pomyśleć prona- myślenia. Nauczycieika siedzi sobie np.
g-andy nowych prog-ramów, nowych idei. w Paruszowcu prenumeruje ..Polskę Za­
to też zadanie jej i rola je5t w każdem chodnia". jeśli ją więcej interesuje lite­
sT:oteczeństwie niezmiernie ważną. Ale ratura to jeszcze ..Gazetę Literacką" i
dlateg-o też wymaga !'ię od niej. aby speł- wie co się dzieje w całym świecie. Z pi­
niata swe zadanie sumiel.nie. bo znowu sma dowiaduje się o polityce. życiu spo­
nie ma nic gorszego dla społeczeństwa i lecznem, kulturalnem. ruchu wydawni­
państwa jak zła, niesumienna, sprzedaj- czym itp. Wystarczy porównać jakikol­na prasa. wek dziennik dzt;iejszy z ..przed wojen­

Drug;jm obok prasy. dzienników i t y- i nym", by zobaczyć różnicę w potrzebach
g-odników, czynnikiem wptywającym na' społeczeństwa i życiu. Dzisiaj każdy po­

Cały świat słyszał o słynnym Panteonie pa.
ryskim. przerobionym z dawnego kościoła św.
Genowefy. lecz nie wszystkim Jest wIadomo (po.
ltiewat powstał on od niedawna). te Stany ZIt.
dnoczone posiadaJII .,panteon Slawy, Poświecony
Wielkim Amerykanom". - Omach ten w formie
kopuly. otoczonej kolIstlI kolumnadą. znajdu;e
lic w pólnocnel czcścl mIasta New-Jorku nad
bl'zel:iem rzeki Hudson. Założycielem tego Par.­
teonu był nieżyjący Już kanclerz nowoJorskie­
go uniwersytetu Henry Michell Mac Crasken.
który w 1900 r. zdolał urzeczywistnić swól pro'
Jekt dziekl darowI 2M tys. dolarów, l'ochod1ą­
cemu od pani Shepard, nrodzoneJ Heleny GOllld

W maju 1900 roku przedIożono k<,mitetowl
wyborczemu przeszło sto tysięcy nazwisk ewen­
tualnych kandydatów do zaJecia miejsca w na.
rodowym panteonie Senat uniwersytecki wy­
brał z teJ masy sto nazwisk, które otr:!:}'mały
naiwieksZIl liczb e glosów. Komitet wyborczy
dodal od siebie 134 nazwisk, lecz na 234 wy­
brano tylko 29 nazwisk, które otrzymały naJ-,vlę­
cel głosów I które zostaly uznane za godne wie.
czystego upamletnienia w panteonie Oto one:

Georl:e Washington, Abraham Lincoln, 0,­
nie Webster, Benjamin franklin, Ulysses Stmp­

son Grant, John Marshall. Thomas Jefferlon.
Ralph Waldo Emerson. Robert falton. Henry
Wadsworth Longfellow. Washington Irving. lo­
nathan Edwarda, Samuel Pinley Breele Morst.
David Glasgow farragut, Henry Ciay. Harlet
Beecher Stowe, George Peabody, Nathanlel Haw
thorne, Peter Cooper, Eli Wbitney, Robert fd­
ward Lee. Horace Mann, Mary Lyon. John James
Audubon, James Kent, Henry Ward Beecher. Jo­
seph Story, John Adams William Ellery Chan.
ning.

Początkowo chciano zdekwalifikować nazwi­
ska tych slavlftych osób, które urodziły się za.
granicą, lecz postanowiono nie czyniĆ tadnego
różniczkowania pomiędzy urodzonymi w St.,nólC:l
Zjednoczonych lub gdzieindzjei, AmerykanamI.
Panteon zawiera 150 nisz. w których zostaną u­
mieszczone popiersia wielkich Amerykanów. Za.
mierzano początkowo umieściĆ 50 biustów w r
1900, lecz jak powiedzieliśmy powyżej. tylko 20
zostalo uznanych godnymi tego zaszczytu. Na­
stepnie co pieĆ lat miano dodawać po pief biu­
stów. W ten sposób AmerykalIski Panteon Sla­
wy zostanie calkowicie wypelnlonym okolo ro­
ku 2000.

przecietnie czyta wszystko. Przyznać to
Jut trzeba. te nasze JPołeczemtwo malo
sie orjentuje w ruchu wydawnicZYt11. co
jest obecnie niezmiernie watną rzeczą.
Wiemy. te ukazuje sle wiele ksiątek ta­
kich, wiele powieści I poezyj, które slo
wcale ukazać nie powinny były, a tym­
czasem czytelnik bierze je do ręki. by
później z zawodem lub nJesmaklem od­
łożyć. Czytelnik powinien być w wybo­
rze dzieł niezmiernie ostrotnym, bo du­
żo jest obecnie śmiecia. W naszych Ml(a­
wedach I refleksJach" zwracać bedziemy
uwa ę. obok innych rzeczy. na wyblt.
niejsze nowości literackie.

Tak jak nie można sie obecnie obejść
bez  azety. tak samo nie można się o­
bejść bez ksidki. Chodzi tylko o to. by
ta lektura była doborową. dobrze zor­
ganizowaną. KaMy niemal człowiek ma
jakąś ..swoją"  azetę. której ufa. chęt­
niej Ją czyta. Podobnie jest z kslątką.
Książki należy dobierać umiejetnie. a ró­
wnocześnie trzeba je mleć czytać. O
tej sztuce czytania pomówimy przy spo­
sobności. Dziś zwrócimy tylko uwa2e
na to. że ksiątkę trzeba ..przetyć". te
trzeba 5ie wczuć w jej treść. poddać się
jej wrażeniom. San.  opowhść. fabula.
są prawie że obojetne. Nie obojętnym jest
styl autora. poruszane za adnienia tak
spoleczne. jak filozoficzne I życie ducho­
we bohatf"ra.

Podobnie jak czyta się u nas rzeczy
bezwartościowe. tak tet nh wielu jest
takich, którzy umieją czytać książki. A
mamy książek dobryC'ł, wiele. mamy
znakomitych powieściopisarzy dorów­
nujących pisarzom za anicznym pod
każdym względem. Wystarczy wskazać
na Sieroszewskiego. któreR'o. nie' dawno
tryumfalnie przyjmowara An lja. J. Ka.
dena-Bandrowskl fI. Fercl. Goetla. Iwa­
szkiewicza. J. Strulra. ze starszych Be­
renta. Prusa. Żeromskiego. Reymonta i
tylu. tylu inn"ch. Pa-niętajmy. że książ­
ka jest najlepszym prz. 'jacie'  m człowie­
ka. ale zła książka jest jego największymwrogiem. Jotka.
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ważny dziennik posiada specjalne dodat­
ki i odcinki, aby zaspokoić wszelkie. tak
różnorodne potrzeby czytelnictwa.

Ciekawą ilustracją stosunku nasze o
społeczeństwa do literatury, stosunku
czytelnika do książki. jest ruch wydaw­
niczy w Polsce. O tern informuje nas zna­
komicie ..Przegląd księgarski". Dowia­
dujemy się. że ilość nieperjodycznych (a
więc książek, i broszur) wynosiła w ro­
ku 1926 - 21.533.004. w tern było pol­
skich 19,385.807. Największą liczbę dru­
ków pol. zarejestrowano w dziale ..poe­
zja, powieść. dramat". Wydano 679 dru­
ków. co stanowi 12.94% OR"ółu druków.
w nakładzie ogólnym 4,476.850 eR"z.. śre­
dni nakład wynosił 6.594 egz. W por6­
wnaniu z rokiem 1925 wydano o 7 dru­
ków więcej. Zmniejszył się tylko znacz­
nie nakład og-ólny. co się tłumaczy obni­
żeniem nakładu wydawnictw groszo­
wych. Po prostu zmniejszyła się liczba
czytelników wydawnictw popularnych,
nie zawsze stojących na pewnym pozio­
mie.

Z teg-o przeg-Iądu wydawnicżego wy­
snuć by można byle pewne wnioski w
czytelniku. Przedewszys!kiem rzuca się
w oczy mały liczebnie nakład naszych
dzieł literackich. Pr  eciętnie książkę bije
się w nakładzie 3-5 tysięcy, i to nie za­
wsze sie rozchodzi. Jaka iest telo"(o przy­
czyna to dość trudno powiedzIeć. CZy­
telnik skarży się na niedc tępność książ­
ki, jej wysoką cenę. wydawca na podat­
ki i wysokie honorarja autorskie. a autor
na niskie honorarja i mały nakład. Wszy­
scy mają dużo słuszności. ale najwiecej
winy widzę po stronie czytelnika. Ten

Kącik humorystyczny.
SIEROKIPATRJOTYZWL

- Odzie palistwo spędzili wywczas,. letnie.
panie Bernardzje?

- Ma sic rozumieć nad naszem polskiem m ­
rzem.

- \V GdynI czY na Helu?
- Ma sic rozumieĆ w Sopocie.
- Wiec u Niemców?
- Nacz patriotyzm nie ogranicza się do ściśle

polskiego wybrzeża. My polskiem morzem na­
zywamy cały Bałtyk.

TELEGRAM NA WSL
- W oiciechowo. przyniosIem wam telegraa

od waszero syna.
-  . chyba to nie od moielo syna, bo to ni.

iego pismo.

Zbawca chrześcijańskiego
świata = Król Jan Sobiesr

POD WIEDNIEM DNIA 12. WRZE NIA
1863 ROKU.

Wiemy o tern wszyscy. że Polska w
dziejach Europy odegrała rolę przedmu­
rza chrześcijaństwa. Konstelacja gwia7d
nazwana na pamiątkę wielkiego króla­
bohatera ..Tarczą Sobieskiego". przypo­
mina dziś o tern ś.wiatu. O kogoż to bo­
wiem, jak nie o Polskę rozbijały się
wszystkie zamachy tatarskie i tureckie?
Polacy zawsze wszędzie zastępowali
drogę chciwym krwi i łupów pohańcom.
nietylko własnej ziemi broniąc. ale i są­
siadom przychodząc z pomocą, aby ra­
tować ich od zagłady i chronić przed
krzywą szablą bisurmana.

Pomimo to jednak potęga tUrel:ka
wzrastała stale. Rozrost ten nrzypiecze­
tował śmiercią młodziutki król Włady­
sław Warneilczykiem zwany. Ludwik
król Węgierski aż wreszcie zasłużony
i mężny hetman lółkiewski pod Cecorą.
Wysoka Porta stawała się tak groźną.
ie cała Europa poczynała już drże  o

I swoją skórę i sam Ojciec $w. z niepoko­
jem zwracal oczy ku wschodowi.

Wówczas to znalazł się czlowiek, któ­
ry potrafił zwycięsko stawić czoło  W)­
żącej całemu światu nawa nicy. Był
nim król Jan IIi Sobieski.

Dwieście czterdziesty czwarty rok
mija od chwili. gdy opromieniony aureo­
lą wielkich zwycięstw pod Podhajcami.
Kalnikiem. Kołuszem, Chocimem i Lwo­
wem król Jan Sobieski ruszył pod Wie­
deń dla ocalenia chrześcijaństwa.

Sułtan Mahomet IV przez całe siedem
lat przygotowywał się w tajemniry
wielkiej do wojny z cesarstwem. W 16R3
roku wyruszył wreszcie zAdrjanopola
pod dowództwem wielkiego wezyra. Ka­
ra Mustafy nigdy dotąd nie widziana ar­
mja Turków. Tatarów, Kurdów. Marne
luków I Bóg wie jakich jeszcze djabt6w.
pościąganych z nad Tygru, Eufratu 1 z
nad Nilu. Nieprzeliczoną chmarą jak
szarańcza niosła się z południa na półr.oc
i struchleli Wiedeńczycy widzieli z mu­
rów miasta, jak oblel!ała ich półkolem
dzicz nieposkromiona, jak na z!l:liszczach
!!palonych przedmieść, wznosili miasto
różnobarwnych namiotów. Wtedy to 00­

seł cesarski i nuncjusz papieski przvby­
li do Jana III-go, upadli przed nim na ko­
lana. btagając: ..Królu ratuj Wiedeń i
chrześcijaństwo !"

I oto dnia 15. sierpnia 1683 roku ob.
szedtszy w procesji wszystkie kościoł\'
krakowskie, wyruszył król ku granic v
cesarstwa, a dnia 1 l. września nocą sta­
nęło wojsko chrześciiańskie na szczy ie
góry Kahlenberg, skąd roztaczał sił: wi­
dok na wiedeńską równinę.

Król ułożył plan bitwy i wydał nic.
zwłocznie rozkazy. O świcie dnia 12, go
września lewe skrzydlo sprzymierzIJnej
armji, złożone z wojsk cesarskich. uo­
częło zachodzić Turków od Dunaju. Pra­
we skrzydło i niektóre jednostki bojo­
we wzdłuż całego frontu tworzyli Pola­
cy. Lewe skrzydło pierwej runęło w
bój, ale wraz i polskie chorągwie rozwi­
nęły się w długim pościgu na płaszczy­
źnie. znacząc linję frontu proporczykami
furkoczące mi przy kopjach.

Kara Mustafa rzucił wówczas wszy­
stkie siły przeciw nim. Król wypuścił
przeciw nim hussarje. Turcy zachwiali
się pod naporem ciężkich olbrzymów, ale
ostali się i hussarja musiała się cofnąc,
ścigana przez jazdę turecką. Byl to zrę­

czny manewr ze strony króla: rozpędzo­
ny nieprzyjaciel wpadł na działa. które
jęły ziać weń ogniem straszliwvm.

Wzmogli się tedy na siłach hussarze
i sunęli powtórnie na turka w brawuro­
wej bezprzykładnej szarży. która roz­
strzygnęła w okamgnieniu o losach bit­
wy. oddając palmę zwycięstwa Pola­
kom. Król ze swymi. wsparty przez
wojska niemieckie, pędzil Turków i je­
chał im na karkach bez wytchnienia. aż
dopadłszy obozu muzulmanków. docze­
kal się chwili. gdy wielki wezyr. rwąc
sobie z ro;tf,aczy wlosy z brodT. uszedl
na jednym koniku. pozostawiając w re.
kach zwycięzców obóz I działa. amuni­
cie. prowianty ł wszystek dobytek.

Zwycięstwo wiedeńskie było ostałe­
cznem zwycięstwem Krzy ta nad Pół­
kSiężycem. który zapadał odtąd coraz
głębiej w posępny mrok upadku i znik­czemnienia. .

Nad Europą wzeszedl i zabfystąl
Krzy t  więty a bohaterski król Jan III.
z namiotu wielkiego wezyra przesral pa­
pieżowi najwspaniaJszą chor.giew nie­
przyjacielską z krótkiem iście źolnicr­
skiem doniesieniem: ..Veni. vidi. JJąusvinciU" L. A.

"!

'....

' j

I
..I



Str. 4 POLSKA ZACBODNIK Nr. 212....... - .......-.. Stanlsł21w I Bronisława odnajdują w nieJ
dawno opłaklwar.ą córkę. Radości I we­
selu nie było końca. Los wszystklem po­
kierował bardzo szcześllwle. Taką jest
w krótkich slowach treŚĆ tej pięknej sie­
lanki. która zjednala wielką slawl) Bro­
dzińskiernu.

Wkrótce potem zostaje Brodzlński
profesorem Uniwersytetu Warszawskie"
R"O, a zarazem wycbje w dwóch tomikach
swoje poezje I tłumaczenia pieśni serb­
skich. Jako profesor historjl .literatury
polskiej polożył on wielkie zasłu l. BYł
on w Polsce pierwszym - na miarę eu­
rcpe.iską - historykle .. Uteratury. Je o
wyklady uniwersyteckie odzna,"-zały sie
wielką 'sumiennością i dużym polotem
poetyckim, to też cieszył sie wielką po­
pularnością wśród ucmiów. Jednym z
je o zn kcmitych uczniów był fryderyk
Chopin, slynny później pianista, który
uczęszczał na je o wyklady o muzyce.
Brodziński byl z natury swej cichy I
skromny. nie narzucal się .1ikomu ze
swem zdani m i dhte 'o spotykały 2'0
często zarzuty ze strony J.: syków I ro:..
mantyków. Jedni i drudzy nie byli z nie­
o zadowoleni. że zbyt r-okojnle oceniał
ota kierunki literackie I li jedne o zby­
tnio się nie zaDalal. Jedvnym czlowie­
kiem. który wśród {oman tyków. wyso­
ko  o  enil byl Adam Mickiewicz. które­
o I wiazda ws.;hodziła już w Wilnie.

Rok 18.10. powstanie listopadowe roz­
entuzjazmowalo także i Brodzińskie o.
Wtedy to pisze i wvdasza swoją prze­
piękną ..Mowę o narodowości polskiej",
Jest to hold wielkie\To po' ty-patrjoty
złożony na ołtarzu ukochanej mowy oj­
czystej. Po upadku powstania zapada
ciężko na zdrowiu. Wyjeżdża za ranicę
i w Dreźnie umiera w październiku 1835
roku. Pisma jego rozpr&szone po czaso­
pismach i pozostałe w rękof'isach wydał
wię]ki nasz powie3ciop;sarz J. Ignacy
Kra ze\\'!"I<-i w Po:::naniu w ośmiu to­
mach. Niestety jest to wydanie nie zu­
pelne. bo wielc je!!o rękoDislJw przygo­
towanych do druku za!!inęło bezpowrot­de. S. L.

Trudno byłoby L<itlemu. gdyby powsłar % l Iny los bezrobotnych eunuchówr Cbyba, te Mu­Kalml.n Brod&ldskL arobu. poznaĆ ulubiony przeleli Konstantynopol scafa Koma! Pasza zechco przyznać Im to wszy.

Był on zwiastunem nowej ery, nowel Sale paracu sułtaflskleco. w których mleSZkorV j Stkle przywileJe prawne, które przYlłupJIł : . .

epoki w literaturze polskieJ. Stoi on nle- ongi bobatorkl Jeao powlojcl, przemienione zo- Inwalidom I. z tOgO tytlllll, uczynić Ich Itratnl­
j k I t k i m I stary. na rOlkaz dzisieJszych wradz republIkaII. kaml muzeów. lak dawnieJ b}'1I stratnlkaml cno­a o na. pogran czu . zw. asycyz u sklch, na mllzeum narodowo. Zamiast haremo. tyl-.
romantYZmu. On toruje dro!lO dla przy- w)'ch odalisek . . . klasyczne posuL Nieszczc­szłych Jlenjuszów naszej literatury, dla

Mickiewicza. Slowackiego I KrasińSkie- I
!lO. Nie Jest on jut czystym klasykiem tj.
nie trzyma slo niewolniczo jakichś sta­
łych re ł "fi poezji. ale równo;ześnle nie
Jest bezkrytycznym zwolenillklem no­
we o kierunku. Widać w jeR"o twórczo­
ści pewn  dwoistość stanowiska. nie­
zdecydowanie. Wld!i_ł on złe strony u
klasyków, odc!uwa!. że w ich poezjach.
Jesj mało poezji. a za duto rozumowania
I ..roboty literackiej", ale r.ł.wnocześnle
nie zaws!e m6d pochw.łlać romanty­
ków. Raziło F;O u romantyków zuchwal­
stwo, zarozumiałośC. ule anie zbytnio
wpływom Byrona. wielkieR'o poety an­

R'ielskieKo, Goethe o i  ;chillera, poetów Brodzlńskl wst" p u J 'e w roku 1809 1 sława w chwili, /:'dy wysyła Wiesława
uiemieckich. ..

On zaś przedewszystkiem !dosił ha- wraz bratem Andrzejem - także poetą. do Krakowa na jarmark po konie. Z ust
sło ,pr<ICz z naśladowt liem", głosił ha- do wojska polskieR"o. Otrzymuje przy- żony Stanislawa, f3ronisławy dowiadu­
slo orJ1flnlllnoścl. Brodzi! ski przez 'cał4 dział do artylerji w Krakowie. Tutaj po- jemy się o losach Wiesława. W czasie
swą działalność - na rÓłnych polach _ zostaje puez parę miesicc ', zapoznaje napadu nieprzyjaci{'lskie o z inęła im
d:tżyl do wpojenia h,lsta. te naród polski się z wielu osobistościami. a nawet za- najdroższa' córka Hrliua, wtedy to odu­
winien stworr:vć wil'lklł n:'lrodowlS ory- pisuje sie na uniwersytet. Ten czas był marł Wies!awa ojcie . więc chłopca
linaIn. Itterftture. Można bez pr esady niezmiernie ważnym dla dalsze/:,o roz- wzięli na wycho\\'anit.. Stanisław zna­
powiedzieć. że od nieR"o zaczyna się ten woju je o życia. Dowódcą je o był kapi- lazł w nim podporę' dlateg-o to jemu po­
przełomowy zwrot w pojęciach narodo- tan Reklewski. takie nie pośledniej mia- stanawia oddać maja tek wraz ręką do­
wych. Naród, jak  dyby odnalazł siebie, ry poeta. który wywarł znaczny wplyw rastaj[Jcej córki I3roniki. Wiesław wy­
odnalazł SW4 duszę w literaturze naro- na duszę młodeR"o. początkujące w poe- jeżdża do Krakowa, kupuje konie, ale w
dowei. Sprawiły to p;-zedewszystkiem ty. W roku 1812 bierze ud,;iał w \vypra- nowrocie trclfia po drodze na \Vc ele.
dwa dzieła Brodzińskie o: jednem jest wje na Moskwę a następnie w bitwie pod Wśród zabawy pozraje piękną Halinę,
poemat p. t. Wiesław. osnuty na tle ży- Lipskiem. Raniony jostaje się do nie- którą pokochał od pienvszeg-o wejrzenia.
cia ludu pod Krakowem, a dru im roz- woli pruskiej. Uwoll ;ony, bierze dymisję Wiesław prosi przeto łialinę do tańca.
prawka ..O klasyczności i romantycz- z wojska i po kilkul11iesięcznym odpo- ..Halina w pląsach przed nim ucieka,
Ilości". Rzeczy te ukazały sie niemal w czynku, udaje się do \VHszawy. \V roku On. \V ręce klaszcząc, R"oni zd..leka;
tym S<Hnym czasie i wpłynęły decydują- 1814 zwraca na sicbie UW1;g-ę eleg-ją ,.r- a A gody dOR"oni, z ,Ijętą wrici,
co na dalszy rozwój literatury. sprowad,;enie zwlok ks. Jozefa". Utwar Stale i w pląsach tak dalej nuci:

.. \\'i   Iaw" to hołd złożon:' przez poe- ten ulatwił mu szybkie zawią:>:anie sto- ..Nie uciekaj ptasz' u luby;
tę ludowi polskiemu. wś:ód któreg-o się sunków w warszawskim świccic literac- Moje sto tysięcy! .wychowywał. Ale zarazem jest to sie- kim. Dogonię ja mcjej zg-uby
lanka romantyczna. Wiadomo. że Bro- \V parę lat potcm pisze swą słynną r nie puszczę wi cej."
d7.iriski r.nacr.ną część życia przepędził rozpra\\'ę ..o Idasyczności i roman tycz- Skończylo się \veseJe. czas bylo wró­
wśród ludu. ie ten lud ukochał, a zwła- nuści". Była to rzecz uardzo na czasie, cić do domn. Wkstaw przeto:
szcza je o duszę i poe::ję. Urodził się 8. bo nie Ldawano sobie jeszcze dokladnie ,.Poże nał wszystkic!' w --:asmuconym
III. 1791 w powiecie uocheńskim. pod sprawy z teg-o. co rozumieć przez klasy- stanie,
Krakowem. Ojciec j )(O był dzierżawcą czność a co przez poezję romantyczną, \Vciąż mając w usu..ch i  T)jewy i granie. Po powrocie z 1\ywczasów. po wy­
małego m.3.j tku. Matka odumarła r!O czyli przez romantyczność. Najwa; niej- W sercu niepokói, a myśli jedynie cieczhch i w:'/sitkach sPortowych daje
wcześnie. a macocha obchodziła się z szą myślą \V tych wywodach Brodziń- Krążą nie wolne przy piehej Halinie." sic zauwa;':yć nasilenie wypadania wło­
nim tak źle, że uciekal z domu na wieś i skie o jest to; że k:a ycyzm i  o antyzm Wiesław powrócił do domu sm1\tnv i sów. w nastepstwie zgrzania skóry glo­

tam wśród chlopów przepcdził swą powmny byc w ka7:dym kraju mne. bo -adlImany, ho wied-:ia. nicą pr:::ykrość I wy i jelczenia HU3ZCZU. Często odczu­,,"czesn:} mlodość. Kiedy podr6s1 zapisał do tosowane do potrzeb z. cI.1arakteru sprawi tem Stanisławowi i Eronisławie. wa się swędzenie skóry !:("łowy, co świad­
go ojciec do szkoty niemieckiej, gdyż zie-I kaz e o narodu. W zasadzIe Jest zwo- Dzięki iednak pośredni twu doświadczo-I czy ojej znacznem zadraźllIeniu. Bez­
mia ta należala do Austrii, a nastęDnie lenIlIkle!"" . ro antyzmll. ale pod wzdę- nego są iarJa, stareg-o Jana. który uda!e I krytyczne stosow.nie mydel, wód do

oddal !o;'O do  imn(\zjum w Tarnowie. Sta- den  tres l. a n e formy. ł:'rz1vkf dem te/:'o I się do Haliny na z\\'iadv sprawa prz y - , wlosów i t. d. potę tlją te przypadłości.
lo się to w roku 1800. W ci2\g-u tych kilku m ze byc pomekąd ..W  sJaw . Jest o  biera lepszy obrót. Stanisław g-odzi si  z Skutecznie zwalcza sie wspomniane ob­

Iat spędzonych w gim . nazjum tarnow- POJę,ty w duchu. poe}'p . r0!TIantyczneJ. I losem i zostawia wolną wolę Wiesławo- jawy jedynie  zęste,.l myciem skóry  t()okiem zapoznaje się bliżej z ówczesną ehoc formą swą nie roZ!11 Się od uŁ-wo- wi. Stary Jan udajc sic jako swat do do- I wy i włosów Shampoonem Dra Lustra.

Itcr"turą niemiecką, próbuje tlumaczell. ró"  ,k!asycznych. Uczuciowość, n rodo-, mu Haliny i tam dowiaduje się. że jest I \Vystrze ać sil' n3.leży' również myciaa nawet pisle ut\\'ory oryginalne. Te w? c I. k loryt 10kal!1 Y ' krakowskI spra- I ona tylko przybranq corką. Zabiera ją ze twarzy tłustei myd!em. Dla takiej cerystudja pn:erywa wkroczenie wojsk po]- wlly, ze Jest to utwor romantyczny. sobą, a ;JO drod7:e Halina rozpoznaje swe n?daje się wyłączni" proszek marmuro­

skich z ks. Jó;o:eiem Poniatowskim na Poeta wprowadza nas do domu bo-I strony ojczyste. przypomina sohie da"'- I ! wy ..J\tiraculum", tudzież puder odtłusz­czde, do Galicji. gateozo wieśniaka pcd Krakowem, Stani- n" wiosl,c. Ku wielkiej swojej radości cza!ący hi !eniczny Dra Lustra. Dr. Z. B.

PogaiBI liii. Ibłilj.

"...,

\\"ALERY ŁOZIri!SKI.

Czarnv Matwli
Powieść z życia lucJu k6r:!!dego.19) (Ciąg- dalszy)
- Będziesz mogla zupelnie zaspokoić

swoją ciekawość. lękam się tylko, aby
ren nieznajomy wędrowiec, któreg-o wy­
obrażasz sobie przynajmniej jakimś zna­
komitym artyst!'\, lub Bó  wie czem wię­
cej, nie zawiódł  rubo twe o oczekiwa­
nia.

Leonia swawolnie wzrus7.yła ramio­
nami.

- Wielkie rzeczy! przynajmniej na
chwilę obaczymy ko-::-oś obce o w naszej
odludnej. jednostajnej okolicy! - odpar­
ła prędko.

- l nade jakaś lekka chmurka prze­
bie ła po jej śnieżnem czole.

- A bOR"dajże cię! - zawoła la żywo.
porywając się z miejsca - zapomnialam
nasypać żołędzi mojej Dosi. Biedne stwo­
rzenie, mrze zapewne z  Iodu.

I jak ptaszek furknęła z pokoju. nie
dotykając na\\'et ziemllekkiemi stopami.

Pani Zbąska z jakimś rzewnym uś­
miechem spozierzla za odchodzącą.

Potem utkwiła na. le wzrok w drze­
'niącct!o męża.

Pan Erazm się ocknął, poruszył u­
stami. sPojrzał wkoło siebie i zaśmiał się
g-łośno. sDazmatycznie.

Pani Zbąska westd1llęła ciężko i ch u­
!>tke żywo podniosła do oczu.

Oier.cle.s'w. _._."kaflslllel
_roced.." ..dowel.

Jak wynika z wladomo cI, podanych prze7 1 konanie wyroku h}'w lo Jednak dotychczas staleprase nowoJorsklł, Sacco I Vanzettl nie stanowią odraczano ze wz!:l dów , . , formalnych. \V naJ­
W)'Ją . Od trzech lat Jut cldy na sied7acym bliższym czasie ma on znów - tym razem. po­
w wiezieniu chlcalowskim RussIu Scoott'clc dohno ostatecznie - znaldć sic u stóp szuhlcni.
wyrok śmierci za morderstwo, dokonane na mlo- cy. ..Tylokrotnie umieralem, że śmierci Już 'liC
dym prakb'kancle aptekarskim. Najstra zr.ie). nic le kam", twierdzi z filozoficznym spokojem
szym w teJ hIstorii jest fakt, że Scoott znajdow 1 nleszczesny skazaniec.
siC od roku J!l25 at 4 razy na mieJscu kat ni, wy­

+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+<>+

­ ----- ..  -- . ....­ ---......

V. Leonia.
Mloda dziewczyna Drzebieg-ła w lot

dwa przyle łe pokoje i jak furkadło wpa­
dla do swej miluchnej sypialni, przepeł­
nioncj balsamiczną wonią kwiatów. W
tej chwili jakby o lekkość i zręczność
idąc z nią w zawody. wskoczyła jej na
pierś jednym susem, I)rze Jiczna wie­
wióreczka, jej \vychowanka ukochana. a
do nóg- przybieR"la skwapli\va przepiórka
i zamachiwala się wzlecieć również do
szyi pani.

Leonia przycisnęła wiewióreczkę do
swej piersi i przytknęla usta do jej pię­
knej /:,łówki.

- Biedna, biedna, moja nosia! gło­
dna i zapomniam:. - szepnęła czule.

A znaC pojmowało ją przywiązane
stworzenie, bo bystre oczka błyszczały
mu radością, a zadarta kita jak żagiel
powiewała na wszystkie strony. Ale i
przepiórka upominała się o swoje piesz­
czoty i wzniosla się nav.le w górę i wzle­
ciała na ramiona młode i dziewczyny.
Leonia zanurzyla usta w pierze ptaszy­
ny I pozwoliła kłuć się dzióbkiem po
snleżne.i szyi.

- Zapomniałam o was obudwu ­
szepnęła znowu I pobieda do małej szaf­
ki w kąciku sypialnI.

I w jednej chwili nasypala na talerz
garść prosa przepiórce, a wiewiórce pod­
stawiła małe korytko z bukwą i żołędzią
ale aż przemocą prawie musiała odrywać

od siebie oba zwierzątka i na lić je da je-I Dopicro skmkzywszy piętnastą wio­

dzenia. I snę powróciła Leonia do rodzicielskieg-o
Chwilkę spozierala f; uśmiechem. jak domn, a od d,,'u już lat na radzala matce

rzuciły się do swe; czty zast<:wionej. sowicie tak dług-ie chwile rozłączenia
Potem przystąpiła do okna i patrzyła, M.!oda dziewczyna przybyla do doma

w zamyś1eniu na dalekie g-óry, a naresz- I hoża, wesoła. szczęśliwa jak ptaszę poI­cie usiadła na małei kanapce niedaleko tle i p;S1tora roku uDlyneło jej tak błog-o

łóżka. g-]ówkę wSP3.r!a o poręCz i w ja- I i prędko, jakby jedna chwila gdzieś w

Iqś g-fęboką wpadIa zadume. niebie.
l TO c  mże mY5Iała?, '.' . Po dluższ 'm Dobycie w stolicy wśród
Na roz obY Ją pytac, pewmeb.v me obcych. choć wielce życzliwych sobie

odpowJc?zla!a. ...,. ,. ludzi, miał dla niej powró  w dom rodzi­
Od kIlku ,ty odl11 Jak1e  dZl\yne mysI! cielski. w ,,'icjskif' ustronne zacisze urok

a.cz ": snu c  Ię po gło\".'le .dzl.cwczyn'y niewysłowiony, przepełnia; ją szczę­
I. Ja,I:le:. oso  wsze t:Y:a.z l1I  I .uczucla  ciel!l bez mary. A m.ając  ż  azby  dośćIOzo.ld:--lly SI... w g'"'. 1 Jej Ple sl... w Ples"lczotach maclCrzynslnch. me tę­

J kle były te mvsh,. te wraze l1a    - skniła bynajmniej za powabami niedaw­
CZUCIa: trudnoby na me odpowledZle , nych chwil minionych I Drzy swych poe­
s ąd sl7 wzięły, nagle z te o sama sobIe tycznych z natury Jklonnościach i wyo­
l11e !11111ała zdac sprawy. brażeniach. gOQ,dła się najzupełniej z tą

Leonia urodziła się \V }( rużoskaLt: de ! odludną okolicą. tak niedostępną zwy
cały wiek dZiecinny spędziła daleko od Jdym przyjemnościom towarzyskim.

rodzicielskie o domu. Jak latwo prze- I T' . . . ł . .widzieć, chodziło matce o jak najstaran- :l/'cm sz esclem na awa y Ją .Ple­

niejsze wychowanie jedynaczki, a nie I S'<:C.Z LY ":latkI, ta  lubo J.ej bylo Plelę­

mo.!<ła zajmować się niem sama, obar-  mowa.ć .llIeszcz.ęśh  /:'o OJC  tyle przy:
czona zajeciami R"ospodarskJemi i przy- Jemn?scl.  pra\':'lały Jej. ukochane kwiatki,
gnieciona srodze smutnym stanem rnę- t  Wle\ !orka l prz.eTJIóre zk.a, własnem
ża. Zatrudno było także uzyskać od po- u,askaw!One staramem, taż często z.resz­
wiednią guwernantkę w h: odleg-łe i nie- tą otrzymyw la zapasy no\,:ych k.slążek
ponętne okolice. przez poc tę I.tyle '!ł wł sne: głowIe. WY­

Po długiej walce z sobą musiała pani lęl{owal  1 r ąo. SIę snow, I f!1arzen tę­
Zbąska rada nie rada odwieźć Leonię w sknyc.h. z  am Jej prz z mysi me. prz szło'
ósmym roku życia do jednej z najpierw-  lt slmYac na nudy 1 oderwanie Się od
szych pensji w stolicy i powierzyć ją ob- SWlata.cym staraniom na całych lat sledm !Ciąg calszy nastaDU

I
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JAK WIELKI BĘDZIE KONTVNOE T PARCELACYJNY  - WIELKA WLASNOŚC POLSKA. - OLBRZYMIE LAT\TUND.łA MAGNATÓW NIl!MlECKlCH.

Katowice. 14 września. l ny rezultat danych liczbowych był nastę- slęcy polskich górnośląskich małorol- blokach. Kto sie chce o tern przekonać.pująCY: nych. którzy dotąd nie m01E1I sle rozwl- niech sobie każe choćby tyłko w Li ocie
Nadarza sle sposobność do ponowne. Wielka własność ziemska na terenie lać I rozszerzać kosztem wIelkiej w!as- P5zczyńsk;eJ powiedzieć. ile 1[0500­

go przedstawienia w.llczbach obsza u g-órnośląsldm Województwa $Iąsklello ności. 2dyż majątki związane węzłem darstw wykupił tam zarząd dóbr
większej własności  jemsklej na tere e obejmuje łącznie 181.160 ha. czyli 56% substytucJi powlernlczei (fideikomisowe) pszczyńskich w ostatnich 20 latach.
górnośląskim naszello WoJewództwa;:,1. oKólnej powierzchni Ilórnośląskiej części nIe odstępowały ani piędzi ziemi dla Slyszeliśmy o pewnem rozporząJze­
nie tylko z tego powodu, że wchodzI u Województwa naszego. . Z te o wynosi mnożącej się Ucznie polskiej ludności ślą- lilu pruskiem z dnia 10 marca 1919. które
nas  areszcle na tory realhe przeprowa- o ólna przestrzeń użytków rolnych sklej. Stqd pochodzi po części wielkie opiewa, że fideikomisy należy rozwiązać
dzeOle reformy rolr.ej. lecz także z tej 76.288 ha. A że wedle niemieckiej usta- , rozdrobnienie polskich gospodarstw do I kwietnia 1921 r. Dotąd jednak nic
przyczyny, że ukazał się świeżo w dru- wY osadniczej ma uledz parcelacji jedna I wiejskich na  Iąsku. bo rosnąca ludność nie słychać. czy sie w tej sprawie co
ku statut Zwl zku dla dostarczenia zle: trzecia rolniczo użytkowanej przestrze-! nasza, nie moltąc uzyskać budowiska lub robi. Podobn.o jeden z prezesów s r.atu
mi. któ!y zawiera wYka  ni ruchomokl ni. wnioskowano ściśle rachunkowo. że l skrawka roli z nietykalnej własności fi- Sądu Apela Y.Jn go w Katowicach p aco­
ziemskIch. obje tych ZWIązkIem dla do- nasza większą własność ziemska będzie dcikomisowej. dzieliła i kupowała ziemie w:ał  z  OIe a 1 nad spraw.ą rozw1ą.za­
starczania ziemi. a który kory/{uje dotąd musiała odstąpić na cele osadnictwa I z zasobów małej wlasno ci włościań- ma fldel omlsow na ter OIe górn?slą­
oR'łaszane da e s a ystyczne 7 0 do roz: parcelacji przeszło 25.000 ha. czyli oKoło ski ej. Stąd też były i wysokie ceny zie- skim WOJe 6dzt a  Iąsklego: Mozeby
mlarów tej wIelkIej własnoścI ziemskiej 100.000 morKów ma debu;skich. mi w enklawach chłopskich. mieszczą- o tern powIadomił opmJe pubhczną.
u nas. Tymczasem statystyka Związku dla cych się miedzy blokami nienaruszalne- Zresztą motemy zaznaczyć. te obee.

W braku urzędowej statystyki gór- dostarczania ziemi redukuje znacznie po- mi fideikomisów śląskich. Nie dosyć na nie parcelacja odkruszy niejeden skra­
nośląsklch majątk6w ziemskich sporzą- wyższe rachuby. Jeżeli sobie dłullie ru- tern. Górnośląskie fideikomisy nietylko wek z bloków fldelk mi  ycb na neez

dzano dotąd zestawienia wedle kSięgi bryki tej statystyki zliczymy powiat 0- nie odstępowały gruntó  dla pOtrzeb lU- I ludu  olsklego. gdyz OIemlecka ustawa

.dresowej majątków ziemskich lub we- wo, otrzymujemy nasteDujący obraz cy- dnoścl naszej. ale przecIwnie. zacblanla- osadnJcza dopuszcza odsprzedai R"nll,­
d1e osobistych zeznat'1 właścicieli. Ollól- frowy obszarów wielkich mająt!<;ćw: ły aż do ostatnlcb orawie czas w włości tów fideikomisowych. ale tylko na cele

O 61 b cbłopskle I petryflk,)wały Je w swycb parcelacyjne.po ny o szar
Łąki użytków rolnychha (roli i łąk)

ha
20.904
12.667
10.742
4.451

Polska akcja w Genewie.
Sprawa ugruntowania pokoju w Eu­

ropie. podjęta w Genewie przez polskie
przedstawicielstwo. nie przestaje być
tematem żywych rozważaj l prasy po;­
sklej. Niemal bez zastrzeżejl po stronie
inicjatywy polskiej stoi socjalistycznyRazem: 154.423 45.120 10.270 55.399 "R o b o t n i k". który stwierdzając. że
deklaracja polska. nie będąc żadną urno­

Tutaj dodać należY. że powyższe ze-' duje się b2rdzo szczupły obszar. Ziemian wą o charakterze międzynarodowvm.
stawienie liczbowe nie zawiera ani ob- polskich jest oJjtółem 16. jest jedynie aktem czysto politycznej na­
szaru lasów pailstwowych, ani też are- Polski stan Dosiadania co do wielkiej tury i jako taka ma bardzo duże zna-:zc­
ału dóbr państwowych. Przestrzeń la- własności w górno ląskiej części Woie- n:e. Mi<;dzy innemi ..R o b o t n i k" pi­
sów Skarbu Państwa obejmuie 9.888 ha. w6dztwa  ląskieR"o przedstawia sie na- sze:a domeny mierzą 0 6łem 5.592 ha. Je- stępująco: Iżeli te 2 liczby dodamy do obszaru og-ól- Lasy pańs wowe 9.8M ha I
nego wzwyż wymienionego obszaru Grunty Skarbu Państwa 5.592 ..
wielkiej własności. stwierdzimy. że wiel- 16 polskich właścicieli ziemsko 4.654 "
ka własn05ć ziemska n:1. terenie górno- Miasta (Lubliniec i Woź;.iki) 3.079..
śląskim Wojewódz\.,Ta  lqskieR"o obej- Skarb  ląskl (Lubliniec i Józe­
muje nie 181.160 ha, tylko fowiec pod Rvbnikiem) 530 ..

169.90.:' ha. Biskupstwo  ląskie (Kokoszy­
czylI niespełna 53% całe o górnośląskie- ce i Czyżowice)
R"O terenu Wo!ewód:twa  ląskie?,'o, któ­
ry wynosi 32.249 kilometrów kwadrato­
wych czyli 322.490 ha.

Dald wynika z powyż ej statystyki,
że obszar użytków rolnych na !!órno­
śląskiej części Wojew.  l. wynosi 55.400
ha. W liczbie tej nie mieści się obs?ar
d6br państwowych. kt6ry wynosi 5.592
ha.

W myśl niemie :dej ustawy osadni­
czej oblicza się kontyn ent g-runt6w p:>.r­
celacY.inych w ten sposób, że stwierdza
się og6lny obszar rolniczo użytkowanych
grunt6w wraz z nieruchomościami Dań­
stwowemi i dzieli się osiągniętą liczbę
przez 3.

W naszym wypadku otrzymamy na­
stępuj?,cy rachunek: 5;:;.400 + 5.592 ha
(domen) = 60.992 ha : 3 =

20,330.6 ha.
[nami słowy: Kontyng-ent parcelacyjnj
tj. obszar gruntów. które w myśl ustawy
niemieckiej wielka własno ć ziemska na
terenie g-órnośląskim Wojew.  1. musi
oddać na cele osadnicze i parcelacyjne,
wynosi wedle statystyki Związku dla do­
starczycieli ziemi nie 25.000 ha, jak do­
tąd oblicz?no, tylko 20.330 ha czyli około
81.3  1X0r ów. Jest to, jak widzimy.
blisko 19.000 morgćw mniej. aniżeli da­
wniej obliczono.

Dodać jednak należy, że wedle usta­
wy obowiązującej podl gać mają 'parce­
lacji także nieużytki rolne. których roz­
leg-łości powyższa statystyka nie u­
wzdędnla. Ile z teR"o tytułu będzie te­
renu parcelacyjnego. teg-o jeszcze nie
stwierdzono. Okręgowy Urząd Ziemski
Vi Katowicach zapewne to w przecią\;u
zimy obliczy. Przypuszczać jednak na­
leży, że obszar ten nie będzie spory.

Tyle o kontynll:encie parcelacyjnym.
I na te"1 moR"!ibyśmy skończyć. Warto
jednak przy tej sposobności podkreślić
jeszcze niektóre dane powyższej staty­
styki. Zes awienie to stwierdza miano­
wicie, ie mamy na t renle lZórnoślQsklm
71 właścicieli ziemskich. Są to przewa­
żnie Niemcy. W polskich rękacb znaj­

Powiat: Obszar oR"óll1Y
ha

Pszczyna
Rybnik
Lublił.iec
Tarnowskie Góry
$więtochłowice

i Król. fiuta .
Katowice

(wieś i miasto)

56.867
24.390
40.278

'17.718

4.414

10.756

Rola
ha

16.085
10.914
8.584
3.571

4.809
1.753
2.158

8 O

2.503 2.765263

3.463 407 3.870

..Pesymi ci bcdą zapewne starali sic pr1.e.
konać opin;  publiczną. że ..góra porndzil1
mysz". Tak nie iest. Nie udalo sie wpraw.
dzie wskrzesić Protokulu, ale zmusiło sif:
narody świata do zobowiązania pokojowego.
Polsce przypadła w udziale piekna i szlachet­
na inicj  tywa. Im:e Polski stało sic na OhCl'­
nem zgromadzeniu symbolem pokoju i "ot ­
pienia wojny. W oczach świata wyroslo i
wzmocniło sic znaczenie Polski, jako czyn­
nika pokojowel(o.

Inicjatywa p01ska i twarde prace naszej
deJe!;3cH nad doprowadzeniem do pom,'śl­
nego skutku tej i nicJah'wy. nakłada na Pali­Powtarzamy: Ob!zar polsldel wiel- stwo Polskie obowiązek trwania na straTY ,

kieł wlasr-ości 'ziemsl:ifij na terenie  6r- pokoiu i  als ego utrwalania go." . " An łvn nł ,hi terror D !J '1 , !1,Jr U Opnł 'b" IDł.noślaskim Wojew.  ł. wynosi zatem I P. Stron.sla w "War s z a.w   a n c e IJP .IU li   I.! A In
24.354 ha czyli nlc pełna '100.000 mor- pc  \ ch rlerwszy<:h 'YystąJ}] ?1ach.'p?- Jeden z Polaków zamieszkały obec­
g6w ma:.:deburskich. .Jest to zaledwie I t PlaJ,!-cy ,  1  stą?leme p lskl . usJfulC nie w Województwie, a maiący rodzinę
U.3  o ó:neJ pru!trzeni wielkiej wra- I OileC!1le o:.Jje, ,ywm.e ro \Vazyć JellO zna. w powiecie strzeleckim na  ląsku Opol­
sności ziemskiej która u nas obejmuje! c eme. St\\'l rd aJąc. ze moment do ta- skim. zdosił się do naszej redakcji i opo­
169.903 ha. · I kIego. wystąplema był do?rz  wybrany wiedział. co następuje: ..Tęskniąc do" . or  ze podstawa v.Tystąplema była du- matki i mojej rodziny, pozostałej w po­

\. statYstr e Z \'Iązku .uderza nas I lffa. zarzuca inicjatywie polskiej ni('- wiecie strzeleckim, której dawno już nie
nrzedew . szyst" . le . m Jeszcze . Jeden szcze . - właściwe " ry konanie. Zdaniem P . Stroń­61 1\1 lb l t f d widziałem. wybrałem się z końcem sier­
g-. :. I.anowlcle   rZyml  a v un .]a skie o należało przedewszystkiem ude- Dnia w odwiedziny do swoich b1iskich.

l1l mlecklch maR"D1.to\V, z ktorych POS13- , rzyć w Locarno, a nie usilać napra\\'ić Będąc już tam. miałem z:łmiar udać się
daJą: fakt Ligi Narodów, g-dvż ta. zdaniem p. na tradycyjny żniwniok. odbywający sie
Jan  Icnryk łiochbe   Stro(lskiego, bezwzględnie musiało się we wsi K amiefi. I"nc tam. zaczepił(l szcz na) . 42.026 ha. spotkać z oporem wielkich moca stw. uą
Kard Gott yd fiohenlohe W tej krytyce p, Strońskiego jest duza mnie niemiecki urzędnik policyjny nie­

Koszecll1) 17.720.. niekonsekwencja. Pomijając już fal:t. Że i:1kl Woźnica. ktćry obrzucił mnie ste­
GW1(1on. Donn rsmarck inicjatywa polska w pierwszej swej for- klem obelg. wyzwisk I p02roże!i:, poczem

( \VlerkJatllec) 16.334.. mie bynajmniej nie \Vyma ala żadnvch poszukał  obie iakieo:oś nieznanego mi
Thiele W'nkler j1\1vsłowice) 10.315" zmian w statucie Ligi. trzeba stwiertfzi . draba. który rzucił sle n a mnie i udern:
Alfon:;, Ed ar, Erwin że bardziej nierealną byłaby Dra-::a w mnie silnie w litrOwe. Gdym de rzuci! do

Donnersmarckowie 8.067.. kierunku obalenia paktu w Locarno. ucieczki ów drab wraz z niemieckim pn­
Właśnie taka inicjatywa byłaby skaza- I!cjantem poczęli mnie ścł ać, Ci 2dy mniedopędzili. ów namówiony przez pollcjan­
na z góry na niepowodzenie. ta naJJastnlk bił mni  w dalszym ciąllU I

Rewelacje prof. f'oerstera. znecał sle nademną. Dopiero na moje wo­
mo nie w całym ś",iecie rewelacje łanie o pomoc zbiegli s!e ludzie. natJa t­

niemieclde o prof. Foc;-stera o zbrojc- nicy odeszli. a ja z trudem dowloklem sie
nlach Niemiec i ich planach wojennych. do domu. skąd zaraz odjechałem do swej
s!Jotkały się oczywiście z zuprzeczel1 {'m siedziby w Województwie. gdzie na
Niemiec, twierdzących, ie o:!/oszoI1{' skutek sil!le o pobicia musiałem przele­
prze.z prof. Foerstera dokumentv b.dy żeć tydzlel  w ł6żku. Uciekając z miejsca
fałszywe. Samego zaś profesora Od0-, napadu do domu. spotkałem po drodze

szono za warjata, zdrajcę stanu i OSZC7er I dwóch inn 'cb pObitycb Polak6w. odcę. Obecnie. jak donosi ..R o b o t n i l( których dowiedziałem si" te zosta1i
prof. Foerster ogłosił w pary!'kim przez Niemców napadnięci na owym żni­
..Temps" artykuł. w którym m. i. ph;ze: wnioku w Kamieniu. obici l zmuszeni do

..Rap?rt iest auten.tyczny I pochodzi ze ucieczki. Nazwisk tych Polaków dłate­
i:  s c :r.c tó ::!    !   ' :  ,I   C    o tylko nie wymieniam, by nie naratać
w tych sferach gotuje, zdradzają militarystów. Ich na nową zemste ze strony Niemców.
szykujncych woine z calą Europą. Przede- Również proszę o przemilczenie meJro
SZj k  :ł   :d r Śt:rłką.w R W  ot  :'?\  nazwiska.. by rodzin  mej. n'ł $Iąsku 0­
wskazuje przedewszystkiem na wojne '!: Pol. polskim me wysławIać na szykany lub
ską; wojne te trzeba przygotować, kck,ni- terror."
zując pogranicze z Polską przy pomoc,' re- Przedstawiony powyżej opis nie wy­
d:r itS ::;dZ  e st  r: s ear  \ ltl z;  1 i : ma a chyba błiis ych komentarzy i rzu­
cym niepokojem, te do wladzy wr6cil1 ty. ca znatntenne śWIatło na warunki. w Ja.
'violy. które zamierzaiII odebrać wszHtko. kich żyć muszą nasi rodacy na Sląsku.

Razem: 24.354 ha

Razem: 94.462 ha
Pięć tych latvfundjów R'órnośląskich

obejmu!e więc przeszło połowę o ólnego
obszaru wielkiej wLsności ziemskiej na
terenie  órnośląskim nasze o \Voje­
wódz twa. a hli ko 'edną trzecią część ca­
fej górn;Jśląskiej przestrzeni Wojewódz­
twa  ląskieR"o.

Dla dokładności naleiy jeszcze do­
dać. że Donnersmarckowie z2.równo linja
tarnollórska (Gwidon Donnersmarcld jak
i linja bytomska (Erwin Donnersmarck)
posiadają w okrOf{u przemysłowym roz­
leg-te tereny przemysłowe. których do
Powyższe o zestawienia nie wliczono.

Latyfundia te są fideikomisami ro­
dzlHnemi. To znaczy. że są przedmiota­
mi majątkowemi, które na skutek o­
świadczenia w01l założyciela dziedziczą
się w obrębie pewnej ściśle określonej
rodziny i mają być 1 1 1epozbywalne j nie­
naruszalne.

Wśród tych bloków jakoby skamle­
Itłalycb cisną się I kurczt: dziesiątki t y­
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co Niemcy musialy zwróciĆ. Zaś NiemcJ
demokratyczne w zgodzie z Niemcami urz .
dow(.mi zamykają oczy na istnienie knm­
promitu;ących i grotnYCH Niemiec nacjon ­
listycznych i żądają od aliantów, aby me
widzieli grozy, a widzjeli tylko wiekszo ć
pacyfistyczną . iemiecką. kióra istnieje. al
nie rzadzi. kióra jest liczba, ale nie ie t
silą. Siłą jest tylko mniejszość, która opie! a
sie na mózgach cudownie wytresowanyc:h 'V
kierunku wojującego nac!onalizmu, opiera sie
na olbrzymiej pot-dze ekonomicznej obszar­
ników i fabrykantów, na calym systcmi  te­
roru politycznego, obszarniczego. na bc,jko­
cie społecznym i towarzyskim, na sad::łch
które piętnują jako zdra:ców swnu tych.
kt6rzy ujawniają zbrodnie i pod step naciona­
listów.

Podwó;na gra Niemiec stworzvla atmo­
sfere nie do zniesienia. duszącą, niemo.al'1ą.
w którei ginie każda dobra wola. wS7.ellne
zaufanie. wszelka nadzieja. OCzyszczenie tej
atmosfery, oczyszczenie radykalne jest ko­
niecznym, nawet kosztem wstrząsu IJrzykrt'­
go. Nie chcemv ranić ambicji narodu nie.
mieckiego, ale nie chcemy też, aby sas:ed1i.
od których żadaią zrzeczenia sie tych C1.V
innycb gwarancyj. nie padli ofiara latwo 'ier­
noŚCi. ile. że ustępstwa. któreby ucr.-nil i
mo"-;Ybv sluŻJ'ć zam!arom -tych. którz\' ;.In­
tują ilOWą powszechną hekatombę." Stet

'": !

tft:::

. ' . . .... .  . ' ..

I
'I



Stolze-Schrey'anle śląscy na usłqacll
niemczyzny. '

Piszą nam:
W niedzielę. dnia 11 bm. odbyła sllj

w Pszczynie urocz"stośG z okazji 3D-le­
cia istnienia stenog-raflczneg-o systemu
Stolze-Schreya. ktlirej patronowali po­
tentaci z ..fiirstliche . )lessiscIJe General­
direktion" z P. Pokornym na czele.

Charakterystycznem jest, że, 80%'
uczestników tCltO zjazdu stanowili Niem­
cy ze  Iąsl(a Opolskic20 i ich też Imie­
niem popisywał sic oracjami patrlotycz­
ncmi p. Pawlar z Gliwic. nazywając tu­
teJszych Stolze-Schrcy.anów or2anlcz­
neml łącznilmmi jedności wielkiego du.
cha niemieckic!!o.

Ciekawem jest także jak się też tam
czul jedyny rcprezenta:t bratniej ich or­
R"anizac3i na Śląsku Polskim p. dyr, Bar­
toszewicz, który mimo podniosłel!O na­
stroju nie wydosit tam jednak żadne o
przemówienia cclem pc dziękowania za
nader serdeczne powit:.nie. Czyżby mo­
że przejrzal, że działalność jeR"o to wo­
da na młyn niemjecki-;h nacjonalistów ną'
naszym terenie?

Nie od rzeczy też bcdzie nadmienić,
że zacne to zebranie obfi.owalo również

Pod powyższem tytulem umieści! lo. że statystyka wykazuje, te IIc7.ba w iście niemieckie ..bujdy" konkursowe.
,.Der Oberschlesische Kurier" w Nr. 20:3 dzieci w szkołach polskich w!:rasta 7. m- Rozdając nag-rody nrawie wszystkim
artykuł, slaby i nieścisly w argumentach ku na rok, zaś liczba dzieci w szkołach uczestnikom za rzekome osiąg-nięcie 320
a w treści swej żalący się na ..upośledze- niemieckich maleje. sylab w pisa:1iu. zaś 609 sylab w czyta­
nie" mniejszości niemieckiej. Autor po- Z tych to wzgl dów. to  n. całkowi- niu na minutę. UdeK0rowaniem różnemi
wyższego artykulu skwapliwie zury! cie praktycznych i ped/lfOficznvch, lIa- medalami zasłu ':oych ..działaczy z Fur­
fakt przydzielenia szkołom polskim upró- stąpił przydział budynku Mkole polskil'i,  tlich-Plessische (}cncraldirektion" za­
żnionego przez Zakład Ubezpieczeń Spo- a nie ze wzR"lędów politycznych. ktÓrych kOIlczvla się ta jubileuszowa uroczy..
lccznych budynku szkolnego. ażeby pod- dopratuje się autor artykułu w ..Kurie stość. *
nieść lament o ..niesprawiedliwości", bo rze". ażeby sensacją nakarmić swoich
rlie spełniło się jego pobożne życzcnie czytelników. Budowa 7 luksusowych sklepów.

(_) O obl te. Komendant placu w K'I!owl- ażeby szkołę tę przydzielono szkofom Zła wola podyktowała skargi ..Kurl( - Tuż obok przejazdu kolejoweR"o przy
cach major Radzilewicz powrócii z urlopu I z niemieckim,  tórych uczniów zrozpa- ra", lecz konieczność i słuszność WVI112' Konsumie kolejowym nu duje To\\>. Eks­
dnicm 13. bm. objął urz dowanie. czony autor naliczył w swym tupeclc <,z gala opisanego powyżej zalatwienia. ploatacyjl1e 7 sldepów luksusowych. Tak(-) Wyrazy uznania dla P. Wolewody dr. 16.000, a jest ich naprawdę w południo- przynajmniej hrzmi nazwa tego przed­
Oratyńsklego. Zarzad Zw. Powst. SI. J{rupy wej części miasta Król. tiu tv, o którą tu Jaką to ..dobrą" wolę mają nasze sięwzięcia wypisaJu na tablicy. Tablica
,,! J   oJ d  aG  ':} A ki   e  i g :mr  idl : I \  chodzi. tylko 1614 dzieci obywatelstwa mniejszości, wykazuje choćby ostatn:e tworzy zarazem reklamc i anons dla tych
czy następ. treści: "Zw. Powstańców Sląskl h polskiego oraz 100 dzieci obcokrajow- P?siedzel1ie  adv m:ejskiej. "': Kr?1. Ii"h którzy chcieliby w!,'dzierżawić te luksu­
Rrupa Smolna-Rybnik zasyła Ci. Panie Wl1iewo- CÓW, które tylko warunkowo są dopus7,- cle. co Izr sk   pow arz  sk ę II, w lI ł1Y  so\'.'e sklep,'.
do w rocznice ohjęcia steru rza,dów w Woiew. czone do tut. szkół. Ponieważ zaś u  z. gminac 1, J  .atowiee, i o ow!t . Do tej budowy musimy przeto zabrać
ląSk'i a   ?  :n i izh    azdal    c n 1      niów w szkołach polskich poludniowej PodnosI tez autor a tykułu, z  pr:,: dos, bo wydaje nam  ię bardzo mocno.
w pracy dla dobra na zej dzielnicy. WSlY CY części miasta Król. tiu t y jest 2375. zatcm budYI1.ku szkoly  11-t.eJ. brak ła lenkl I że punkt. g-dzie swnąć mają luksusowe
zebrani powstańcy wołaią z calel:o serca: ..Nasl O 661 więcej, a szkoly polskie i niemicC'- kuchni, łoskot sąsI dnleJ f!,-brykJ Pf::e.- sklcpy nie nadaie sic zupelnie na ten cel.
kochany Wojewoda nicch żyje!" kie posiadały dotychczas każd  iedł;11 sz adza na lce, a  Iech sobie. pr VPOmil!, Jest to, jak wiadomo ł1airuchIiwszy a za­

(-) Podzlęko\\'anle obywateli Nowveh nal- budynek, przeto słuszną rzeczą Jest. ze z Jaką zacIekłoścIą walczyli Nlemcv n razem najniehewiecznieiszy punkt ala

duk. Zebrani na rodziciel\1o:lm wl.eczorze. Od- I wobec większej ilości dzieci z nowego ten budynek przed dmowa latv, tWier- 1 przechodniÓw b') dOIJ6ki nie będzier):tym 9 bm.. dOh tatel  Nu":' r !d k dHK;;Z' budynku korzysta szko!a polska. dząc, że o;:!ół niemiecki mle!!zka w sr0d stworzony tUl;el p d kole;ą z ulicy Pocz­
;Jk:t   fcea h r. etr d, .n:onr :ł n ]lp;;y  y YI_ Co się tyC y k ehn  dla R"ospodarsiwa m!eściu. a bieda polska na pervferj ch towej na 'ul. Ko:;ci szki tłoczyć śię będą
ce dzieci na kolonje letnie w r. bież cym. Słowa domowe o . I łazle!1 kl ,  t6rych. Jotad ml sta, za.tem .ż  ten budvn.ek .szk?łv  est te masy przechodniów poprzez obecny

podzieki kierują również pod adresem Zarl d, w szkoła. niemiecka me. posIada, to Ich. hU- , n Jodpowlednl.eJszv  la dZlec  merruec- przejazd. Przejazd zaś. o czem każdyfe I  ji k  J   jt  s;; a n '::   ' : I  '!'    ; I :s;:   owa  est przez  \aR"lstrat.po.stanowlOna kIch. .Wszelkle bral.1 .budynKU szkol\ dO;Jrze wie, byl już dot\'chczas wąski I
tkich, którzy w jakikolwiek sposób przyczvni1i I będzIe w przeciągu 2 miesięcy wyko-  11-teJ b.ędą przez  a lstr.t. bezzwłncz. uale: alo! aczcj 1J0mv leĆ o rozszerzeniu
się do moralnego i materjalnego pokrzepienia nana. . me :Isun!ę te . at}!or Jed ak m!m  to i.1\\'  g-o kosztem terenu, 'na którym dziś sta­
tuteJszei dziatwy. Tak. Wlę  przedstawia 7się spr :...a . "C wl kszosc PO:SklCh dZle 1 moze :ł nąć mają Inksuso\\'e skI  py"

(-) i(ursa nauczyelel!kle. Zarzad ..Ogni ka" przYdzle e  a szkoły IX, pr uv.czem  ,o- l1a?k . do te o .b.l ynku Ul;Z S C7.3 , SytuacJa będzie w przyszłości taka,
:: f:    e  k;)gku a      ifka  \"j ::n1r J': :; su ek dZle_1 do sal szk lnv.ch J st na...tę- dZIecI Jednak me lecrde,   rzy vileJow - że przed hks:Jso\\'cmi oknami wystaw­
kursa nauczrci lskie z grupy: a) humanist).cz- PU)ący: .\V szkołach m nlleck ch przv- ne W Pol.sce  . me! czyli 7: e merws.zen- nemi stać bcdzie jJ :Ino g-apiów, a reszta
nei, b) geograficzno-przyrcdniczeJ. c) matem!!.. pada na Je ną s lę 47 dZI.eci, zas w szko- stwo małą mlec! z w ze l wszędzie w pÓ'dzie na ulicę nara. ając się na przeje­
tyczno-fizycznej. d) robót ręcznych i 0'3unko- łach polsklc  az 52 I:czm. ., Polsc.e NIemcy. A  ak Jes  na. Śląsk;! 0- ch nie. B dzie 'to taka s tuacia 'ak 0­
...'ej. Z wymienionych grup utworzone ze st lla Ponadto Jeszcze I na tą ?k?IIcZl1l?Sć poIs lm z.e szkołamI p lskleml? M?zeb" becnie gdy zastawiono chod;1(k 'płotem
z     ó   ki   s ;  :i u it;e01P  ;  n  ;  i  przy przydzIale szkoły zwazyc naIeza- ..Kurier" lotem zechciał pomyślec   A 1  c1i chodzi o same luksusowmuJe sic najpoźniej do dnia 20. września br. w .- sklepy, to wydaje nam SIę, że będą to ra­odk l d   ni kd     y . 'g i    .ej;o i'a  d f::ł,n   czej jatki a nie sJdepy. boć dlll OŚĆ te­

bibHotckę pedagogiczną do dr pozvcii słucl;a. rolniczej w Rybniku. przy ul. Dworcowej. dla I dniu 10. i 11 bm, -I. ro znj,:  p..wi ccnj:1 sztar- renu wcale nie wskazuie na to to. by sic
czy. (W pisemnych zgloszeniach należy zazna- pow. lubllalecklelo. we środe, 21 bm. o godz. 10 daru. Uroczystość !()ZPCC.:P.TJ w sn!J:Jtc po p, I. tam miało IJom:c:;cić aż 7 sklepów i to
czyĆ rodzaj kursu). w restaur2.cJi P. Antoniego Pilawy w Lublińcu: f) godzinie 4 zawojami drużyny itlck!tncj na !Jo- luksusowych. Kto chce widzieć takie jat­

(-) Z n'nku !Potvwczelo. Na ostatniem po.   ad:'°I . a:::  r; :   ejwwn+ea  i.e 6r  h m. o  s  ::I t i Yu o .     ił ';'hr \:   re  IiQp!:' ,   ki niech .icdzie do Kr<;kowa a zobaczy
: e   b łO   ;i rd  ejl;.o   .i ; i       yk   (_) Traledla rodzinna. W dniu 13. bm. ni -  ()ta;  a którem zost ly wy lo zGne dekłaJ!I pjc koło ul. Pędzichów takie Juksusowe jat­
wyroby mięsne (kiełbasv) o 10 gr. na pM kr.. Jaki Jan Wróbel. lat 61, zam. w Zawodziu. PIZV \ .odsp ewano sz.ere   11):'l.t:l'lC narodowych I z l- ki. Ale :ar.l są one .Ia rzedmieściu pra.
Obecnie wiec ohowiazuja następ. ceny u 'ól ul. Braci Stawowych nr. 9. zo tal ci żko pobit  n.ler  l h. W '1'edzl ,.: rano. o r cI:: ') 3f z, hral ' wie. a tu w samem  ródmieściu.

k b lt l . a . n : k k a ie _ lba- 2  a .30 kr _ ako 2 " .I '  o k : a . O a 2 I ,3 c O . " . - on 2 _ .10 2 z ,O I 0 ': _ wa,l l r ;. przez swoj  ton e i dzieci. Wskutek p'Jbic;a '1  I!Ile] cow;- To::... ,':.;am,'ll"_ or.a , 7,  rzv  le Odb,'\\'ają sie konferen.::je. na kt6rycho _o Y\J - Wróbel doznał u zkcdzenia czaszki i złamania rl;lcowk. Hal.erc yk)\V na pilen  zk lln  m.  K.'1d
zł.: kielba a z czosnkiem 1.90 -l,BO zl. Ohni- żebra. Nieszc1,cśliwego odstawiono do szpitala wyru zono z orklest. ą na (.z le .ku p vcle ..N:e- się radzi jak ureg-ulować nowy wzmożo­
żono równicż ccnc na zicmniaki z 0.07 na 0.1:1' 00. Bonifratów w Bozucicach. gdzie udz:elono z anego. P.owstańca , na. ktorej zlozouo .vspa- ny ruch uliczny \V  r..ł.dmipściu, a w tym
zł. za ptil kg.: cebula zagraniczna kosztuje 0- mu pierwszei pomocy. maly Wlemec z. "'st gaml, (} ba wach narodo- samym ('7a<;ie bt1dui   ie ..luksusowe"
i   a O  rcZ   d  V;i 1.  ': wz:; J   26 11 I:pn  (-) KłótnIa. która tle !Ie skończyła. Niei"ki : cohień   ę  letu   k lc!:ł o;:::fj l e   .o old  sklepy, obcinając chodnik w najruchliw­
dr07al natomia t nabial: Jaja wiejskie sztuko! Walenty Raszek. z zawodu kelner. zam. w Kiltu- cz s mszy św. Tow. śpiewu "Mon'uszko" odśpie- szvm p,1I1kcie mia3ta. Pytamy się: Kto
0.18 zl. (dawniej 0.17 zł.), wyborowe 0.19 11. wicach, przy ul. francuskiej nr. 19. pod wplv- walo szereg pieśni nabożn!'ch. które wypadh' dał na to zezwolenie i czy Dvrekcja Po-­
(lU8), oraz masło deserowe za pół kg. - 3.'iO :'::;ją r :: r u d f '  w ;; , :r   h1 s s  f n y,;    ;tO:: Ci d  leo;  noe  o  d ;olp ; k    a  = licjj hi  zabierze de -u w tej sprawie.
Z    ł:I' 'ez Cze fa :. inN   t   7  hg ;:;   u prawej reki. I(aszka odwieziono do szpitaJ2. ściola wyruszono do ogrodu p. &ausa,  d7ie pJ- Jeden za wielu.
I dniem 14. bm. miejskiezo w Katowicach.    :o   wlązano, poczem nas p:ta przerwa 0- ­

(-) Kredyty dla rolników. Pallstwowy Ban\"   lCafcwi .fefllC. Po poludniu o godzinie 3 rezlloczał si  kon. i niejcdnokrctnie prz 'czynila się wydatnie do
R l o . ln lz Y IJI ' e Od I Od o Z lr i l a j ' c l ZC W j, Z .K e a m to a wi d c o ac d h". . z p a O k Z o y m C . ] ,u l n ] .i e   . O z W c   cert, w konany przez orkiestre kopalni "Kr l" 1 roz\\:ojU In!iIJctwa polskicgo.Ś \ J" ,-, (K) Z BańKow:a. Na stanowisko zast pcy ł:1w-  ole P?lnocne.  odcz ? k neeTtu wystl\!,Jo (S) ZatrucIe gazami. W hucie Bismarka w
10300 zl. na kredyt}' dla czlonków spółd..i  Ini nika gminy Bańg<'>w zatwierdzony zostal górni  l  w. ś lewu ..MonIu zko z kilkoma ladneUi\ u- Vv'ieJkich Hajdukach otruli sie gazami dwaj r'Y­
mleczarskich. Prócz powyższych kredytów, Tomasz Zawiszowski. - Sekretarz gminy p. two aml, za  tóre me szczed ono okh ko.w. botnicy. Nicszczdllwych odstawiono do  zpi­
I i  ::: zb\V j  :  C::i9  ie  c: i o p  I I:      YiSi j I             o h r k  ;  z a=:  = Druzyna blc:kltna tut.. placówki HallercÓ"kow tala hutniczego gdzie udzielono im pierwsld
catą na dalsze 9 miesięcy. przy wplacie eona;- cy urzednika stanu cywilnego.  i o d  I z:r: t zoJ sn : d     :: h'na.\!;    : pomocy. .
mniej   czc:sci dlugu, przy cprocentowaniu <;,t Wieczorem o godzinie 8 rozpoClltęra sic: zvh:;wa (S) Walka z przemytnictwem. Ostatnio wra­
w stosunku rocznym. Z .swięfc  lcwitCJrlegc. taneczna na sali p. Kokota, gdzie sic bawic,no dze policyjne w Król. Hucie przytrzymalv nit­

(_) Wykrady fachowo _ rolnicze odbedl\ sie przy doborowej muzyce do wc.eMlego ranka. jakiego Sylwestra Z. za przemJ'cenie aparatu
w niedziele. 18 września br. w nast. Kółhrh (S) Odpu!t w Piekara\:lr. Najblii zy odpust (S) Pokłosie . ..Tyg . o . dnla L. O. P. P , :' W . I(.ól. ! ! a O l g te ra r fi t .cz K n la eg ra O A Z n N tl : a c \ m lf. ie z C a ' m - . W Nie K ia ró k l a . H A u g c n t ! e e . sz z k o
Rolniczych: K. R. Zgoli, pow. pszczy(tskiego 'J : e 1:kK    i, .p aS   ): ic S   Zi   \d f  Hucl.. Star  lem rruel c. sekcji kole. owel L. O. ;;ały przytrzymane przez policję za przemyca­
Jodz. 16 w Jzkole powszechnei. - K. R. Zie- 7 . 8 b k P. P.. z okazJI ..Tygodnia LotnIezłCo . uzyska , no nl ' e banano ' w. \" vz ' el ' m yml ' enl ' onych odsta "' l ' ono1011I. pow. lulJlinieckL _ Zebrania powIlItowe ; . l l. m. z obchoda'l1i ,1lwaryjskiemi i ka- ogóle m 400 zlohch c ystego dochodu na rz cz n   ..
lIolciatów \(ól.k Rolniczych w 1\1. kwartalo br. zar.lami o Mszy św. 1.. O. P. P. Miesięc n  skladti członko\vskil:: do urz du celnego w Chorzowie.
fJdb dą sie w nast. terminach: dla pow. n-blllc. (S) UroczyStość tlallcrczy\(6w. Placówka (czlonków rzeczywistych) wynesz. JOO zł. Wy- (S) Awanturnik. Dokuczliwym awanturol­
.łezo. w niedziele, 18 bm. o a;odz. 13 w szkol. Zw. ł1allerczyków w Ła il!wnika..ll świeciła w mieniona sekcia utworzona zostara w roku 1924 kiem w Łagiewnikach jest Pacuła Wincenty. O.
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OdAI Podwył. Krzyta Sw.
Jątrol N. M. P. BołeaneJ
Wach. ał. 5.07
Zaeh. ał. t7.51września

TU TR POLSKL
..SurkfJws'I."

w środo 14 bm. po raz trzeci wspaniara tra.
łedJa st.  eromskiego - ,, ulkowskl" l. pp.
M. Strollską. W. Nowakow kim. W. Kun; wj.
ezem I L. Wi nlewskim w rolach głównych

W czwarte'. dala 15. bm. wystoi lośclnnle
Egon PetrL

DyrekcJi Teatru udało  ie pozyskaĆ na led n
recital fortepianowy wszechŚwiatoweJ slawy
pjaniste El:ona Petrl. Nazwisko Egona Petri
r(\zbrzmiewa na obu pólkulach ziemi I jest 7U­
pelną r kojmil\, te I u nas cala elita publicz:'(I(cI
W}'pelni teatr. aby upoiĆ sic czarown. gr. mi­
strza tonów.

W czwartek. dDla 15. bm. ..Sułkowski" w
Bleł ku.

Bilt'ty na wszystkie przedstawienia do naby.
cia w K sic Teat u. Telefon Nr. 24-48.

REPERTUAR TEATRU POLSKIr:OO
roda. dnia 14 bm. ..Sułkowski".
Czwartek, dnia 15 bm. ..Recital fortepianowy"

frona Petri.
Czwartek, dnia 15 bm. "Sulkowski" - Blel­

Iko - inauguracyjne przedstawienie dramatu.
*

DnekcJa Tt'fttru komunikuje, te in trtucle.
posi dajace r.niiki t. zw. bonowe. mOI!:' z nic"
korzystać także na IJrzed tawienia pr mjerowe.
z wyłączeniem jednakże gościnnych występów;
przedstawień po znitonych cenach.
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- 7. POSD'plENIA RADY T. C. L. - BUOOW A DOMU 9$WIATOWEOO w KATOWICACH.

oś ':lo  d:z:::,  e  sk   tk a':ńl:si  : a: I &r:fi   tJ:'   :.śe  io ::z'  ': ":. ':J   t

Nr. 209 I dnia II bm. ..PolskI ZachodnieJ". pOd - 1 nio do ilości mieszkalIców, oraz potrzeb dan 1

Jemy dalsze szezea;óly I odbytego w dn. 7 bm. miejscowości, które wyasyJtlluJe Sekretarial
zebrania Rady T. C. L. na Górny ŚI.sk. T C. L. na Górny Śląsk w Król. Hucie. po nlrz:/­

Z przedstawlonelto sprawozdania z dzialal- maniu od Województwa przyznanej kwoty.

y    :sko:e    'irsz   6/  :S :    i o   hot    : o;" ś  g  n1:iK:mt':iu 0g    :I'b :
ilość bibliotek o 28 tak. te obecnie istnieje 147 mu Oświatowego, pod przewdnictwem p. pre­
bihliotek. które uzupełniono 18000 ecz. ksió\- zen Tadeusza Starka. w któr.m uczcst.liczyli:

e: h -RbC łr.  ::  n :::ĆSI  i::e  os "     P'L t   f    , 'iC ;t;;o [  = :;if:i.  'Z I ' :
elL Liczba czytelników, wyno!ZlIca w roku red. Przyb}'ła. int. Sikorski. lat. Zawadows1.:i.
ubiecfym 18000. oraz ilość wypotycze(f, wyno. ks. Niedziela I prof. Im!ela. Postanowiono bu­
sf1lca 204 000. skutkiem powiekszenia bibliotek. dować Dom Oświatowy na parceli. przy ulicy
zwiekszyra siC o ca. 28 proc. Poza tem T. C. L. francuskieJ I WoJewódzkicJ. zakupionej prZt'z
urudzilo w roku ubielth'm 8 czy tel II publicZllYcl, T. C. L. Już w r. 1924. W mai.erm sir; budować
tak: te obecnie Jest na Górnym Śląsku 13 011. gmachu projektowane SI\:
hlicznych czy tel II z wylotoneml czasopiswami Pomieszczenia dla biur I skradnic Sekrcta ­
T. C. L. zorltanizowalo również szereg wykla- jatu T. C. 1.. na GMny  Iask. lIlIeszczącego s;-:
dów, ilustrowanych obrazami świetlnemi. wle- ohecnie w Król. Hucie. biblioteki i czytelni P:l­
czornic oŚwiatowych, kursów itp. blicznej, biblioteki i czytelni clla dzieci ora::: h:­

Na przy złe pólrocze zimowe. specJalna ko- blioteki naukowej. obliczonych.. !lO 000 tomIiw.
misja wykładów powsr;echn}'ch T. C. L. w Klito- kilka sal dla urządr.enia  talyell wykładów ( e­
wicach. przy wybitnej pOmocy Wydzialu Oświe- mestrów) Uniwerwtetu Jal(ieIlGń kie!:o w Kra­
cenla Publicznego. prz 'gotowala Droltram wv- kowle, wiekua sala na 500---M0 osób oraz  ze.
kładów powszechnych z rMnych dziedzin, któ"r reg pokoji.
rozpocznĄ z poczlltkiem pa7dziernika br. j trwać Wobec wvn!aceniu Towarz, twu Czytelni
będ. do kollca marca r. 1928. Ludow 'ch przez Województwo kwoty ĆwierĆ

Przed tawlony przez p. pre sa Stark:! I'ro- miliona złotych. "rzez Seim uchwalonych. posla.
lek t podzlalu subwencji. uzyskanych od Wolt- nowiono rozpi!ać niezwłoc1.nie konkurs. a na
wództwa Sląskiel:o w wysokości Iro OQlI LI. wiosne rozpocząĆ budowe DODl1l Oświatowego.
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(L) Echo ..Tygodnia Lotniczego" w Koszt;'cI.
nie. Wzorem lat ubiegh'ch miejsc. sekcja kole­
lowa L. O. P. P. w Koszęclnie I w bieżącym ro­
ku stanęła na wyżynie swego zadania. Czysty
zysk z ..Tygodnia L. O. P. P.... urządzonego Sld­
raniem wspomnianej sekcji. wynosi 116 z!. .Ie­
dnocześnie należy nadmienić. ie czlonkowie sek­
cji zasilają kase L O. P. P. miesiecznle IcwGtc:
41 zlotych.

81atnlo upiwszy 11o, lIapastowar spokoJnych o.
bywatell tut. gminy. przekllnaJqc katdego. koreo
spotka'. Między Inneml wymyślar na Pallstwopolskie, za co bedzle odpowladar przed sadL'ln. 29-&0 dIIIa c:lllPleala V-e) ....F PletaateJ PoI­
wymIeniony Jest na liście rlarogowych pll.1ków. ORUOIE OOOLNOPOLlCYJNE ZA WODY SPORTOWE W WARSZAWIE. Iklel LołerD Pa4stwoweJ z d8Ia IZ. wrzełllla br.
t  S  r:  ;c   dd l;le   ł:.:d :ó  :n::;; lt WRAttNII  OOÓLNE. _ SlClEOOLOWE WYNII(L _ aunCy OÓRA. Wygrana 110 3000 zlotych padła .a .r.: 30770.kowl w.6dke. SprawĄ ta powinna zaJać s\e pull. WVU'aae 110 ZftOO złmch oadl" .a 111'.:
cJa. która ma dozór nad nalogoweml pilakamI. (Od naszereo specJalnego korespondenta.) 605. 2186. 8684. 70170. 7Z651. 83730. 07586. .'

SpokoJay obywateL Ktoby sądzir. że sport w Pollcil Poisklei nie Or allt. 1. Oocek (Łudź) M.!J3. 2. Jeslof- 525r m-:o   84,I   b 0;.w1 IY OO:I ..:-.. zasluguJe na tak obszerne traktowanie. ł.: nie kowskl (Poznań). 3. Ooszczyńslr' (Bydgoszcz). ' .. '"
II &'&37bDfc..egc. warto interesować się wyczynami naszy.:fJ Jak wiec yidać. w rzutach nie uzyskal! my 2 WYJrraae 110 '00 zloł"cb padł" aa ar.:

(R) Ruch ludaoścl. W dnln l. wrZł nia br. II. dzielnych policjantów - godnym bylby miana nic. A szkodal Oszczep przecież Markiewkd 6t::, 27757, 27831. 317  32548. 38093, 60894.k ń Ó n. d . profana. zacolalIca. miał Już 46 m., a Mika granatem os\ąlmąr 57 m. . 70284, 76574. 00 . 104044.
czyi Rybnik 20.206 mlesz a c w. .. urz  ZIC Chociaż sport w PolicJi. podobnie Jak I w Prawdopodobnie zly stan pogody wplynąr n:a WYlraae 110 &00 złotvcb padłv aa a,.:
stanu cywilnego zarejestrowano w sierpniu br. - Innych organizacJach o charakterze wofsko '!D, niedyspozycje zawodników.  871, 10007, ISS21, 30414. 30908. 31302. :'\3481.
49 urodzeń IJ5 wypadków śmierci, \V tym sa. czy półwojskowym. nie zrównar sie jeslcze z p,- W poniedzialek po pol. wręczyr P. Prez. 34308, 36857, 57115. 58836. 70379, 71486, 1\352.1.
;:'0: 3 (fou s  r w 1:     1:7 d s :astl ic t ; ziomem sportu ..cywilnego". to Jednak wart{\ Rzeczypospolitej Ign. Mościcki najwybitnielszym 84218. 90663, 01673, 93616. 03610. 05654.

mieszkańców miasta w miesiącu $!erpnllJ wzrosla  lr cy  Ss :  li Jteia :ćlI  ;:t.     iC j:; hl :;,  R ,;   :l: u" :;:idz    I   le u I   "ioR; 418, '1'f!;,aa2 1f.° 3:  .m  c:IO .ad  16 alf): 9:
zatem o 38 osób. dach sportowych, specJalnie przez policję Woj. kic kiemu (Warszawa) nagrody, gratuluJąc osią- 12087, 12416. 14909. 23316. 27395, 29206, 29524.

(R) Pomoc dla biedneJ dziatwy. klztałcllcol Sląskiego. gniete w yniki. Reszcie zawodnik{,w wre- 30146, 32900, 33591, 35500, 37863, 38305,  446.
Ilę Vi Izkołach .rednlcb. W ubleglą niedzielo: Wszystkie okręgI, aby z honorem bronić CZyr nagrody p. Ol. Kom. PoL Polskiej pIk. 44608, 46031, 47.;74. 49689. 52990. 53785. !l89CZ.

p  o ;...K  :i  i ::'Ja::Jb  'i   c:; ;.  :. :..        ł:' ?:    :w l s;i i u    ::r   Jagrym-Maleszewskl. (Dokoliczenle nast",,11 :>  :   :   : ro   :     : ; m: ;
nia zdolnej dziatwy, która po ukończeniu szkol y tyle. Z inicjatywy gl. kom. p. Insp, Kocura, oraz I -- 75701. 79203, 79643. 80699. 80800. 81100. 81iOf.
powszechnej. udala sic do szkól średnich. wz\tl. p kpt. ,Uhacza. kierownika OŚrodka. powstał IX. IORZYSKA OLIMPIJSKIE W AMSTERDA- 84867, 86282. 88499, 98345. 101770. 1023f.9. liJ4ZI4.
zawodowych. Zebranie zagaił kierownik szkoh' kurs. ktory w swych skul,kach okazar sle wlClrt' i LSKA R P lEN C & lA AŚNI Wygrane po 300 zlotvcb padły na ar I
p. linca. witając inspektora szkolne!/:o P. J\1an- korzyst y. Dzięki leps emu wyrobieniu. f!zycz-, MIE A PO E RE TA J", P - 103. 453. 646. 2119, 334S, 3382, 5130. 5682. 62si..

gol da, tudzież wszystkich zebranych g!.tcl I ncmu. pI knemu stylowI, o!,ro!lJOel amblcJ! .po- I ' CZA. 7631,6912.9655,11197,11209,11840, 12U29, mu.czlonków. Sprawozdanie z dzlalalności "Samo. zysk.ala śląska dr.utyna pO.hcyma serca publl 1.. Bawi tu na Śląsku od kilku dni mistrz Pytla- 12571. 14493, 14647, 14830, 15081, 15(,63. 16159.

pomocy" za czas ubiegly przedstawia sic: ua- n.oścl. war.szawskICJ. NasI  hlopcy wyr(:żnlaJl 1  iński. prezes honorowy Polskiego Związku At- 16890. 17987, 18371. 18583, 18614. 187.32. 11!7X7.

stępująco: fundusz ..Samopomocy" powstar w Sle Wlec m tylko swe 1 orygmalneml J11eb! skJ- letycznego, znany w calej Europie jako kilk"- 19457, 19815. 20214, 21498. 22418, 22817. '!Z9.n.
lipcu r. 1925 :; kwot. które zloiyli: insp, szkolny czerwoneml ubrankami. . . kmtny mistrz w zapasach. który z ramienia Pol- 23874, 24357, 24755, 24980. 26187. 26262, 29284.
p. Mangold 120 zl., dr. Budniok 120 zł.. ks. prob. Jak zeszlego roku z.wycic:stwo I?rzesądl ne skiego Komitetu Olimpijskiego w Warszawip. 29392. 29428, 29867, Z9908, 30506, 31330. J?023.
Palarczyk 120 zl., kier. szkoly p. Linca 15,) z/., bylo Warszawie. obecme toczy la SIC zawzlet? prz';gotowuje zapaśników polskich do IX. Olim- 32645. 32892, 33174, 33862, 34034, 342(18. 34.JJ?
nauczyciel p. Kiera 60 zł., naucz. p. StachOWSK:ł walka miedzy wszystkiemi okregami. z ktrirycł, . 1 pjaily. 34840. 34861. 35252. 35588, 38987, 39014, 411'1'!9.60 zl., naucz. p, Wita 60 zl.. naucz. p. Maszanka może jedynie Kraków, Wilno I Poznali przed ta. P. Pytlaslńskl skierowar swe kroki na OMny 41596, 45344, 54746. 45821. 46217, 47590. 4/611,
40 zł., p. Bialdyga 40 zl., P. Rabinowicz 40 zl., wialy sie slabiej od pozostalych. Na czoło; Ś!Qsk. z czego można wnioskować, że na (J{>r- 48341. 48404. 48577. 49429, 49407. 491;;6. 5('"'2.
urzędnicy Kopalni Emy 40 zł. Z uzyskanych śląskie] druiyny wybiJal sic niezmordowa ".; nYD1 Sk ku znaJd\llą sie dobre siły zapaśr.:cze, 512(.0, 52832, 53232, 53681. 53791. 53800. 5441)7.
kwot zakupiono 164 pdreczników naukowych prawdzi\     Ie t spo tOWY . , z any wszY lkJm I . tem . baldz!eJ. że przy pierwszych  wiczen :\l;h. 55101, 55129, 55384, 55876, 5(,561. 5 732.  69'i2.oraz Inne przybory szkolne, z których kortY- Stefan KlslehnskJ. dalej znakomlty dlugod}Stan- ktore s:ę odbyly w sobote w KatowJcach. mist.-z 58478, 58697. 59416. 59440. 59701, 61719. "11'20.

stalo dotychczas 7 chłopców i 3 dz:ew(.z. Obe.:- sowice  miga I Rogowski, st?-ry. ale dzieln,e sił: I Pyt!asitskl Wy . razir zupelne zadowolenie :0 do 61841, 62405, 62410. 62743, 64476. 64930. 655U.
nie "Samopomoc" zaopatrzy w p()trzebne przy. trzymający Richter. NowackI i w. ł. materjatu zapaśniczego. 65712, 65768, 66618. 6fj857. 67051, 67122. 5'!J71.
bory nankowe 9 chlopców i 8 dZiewcząt. Po Cala drużyna z nieslychaną amhlcJą wal:zyrll Wsprilpracownik naszell:o pisma miar moż. 69444. 69617, 691'48. 70824, 70904, 71398. 72'117.
sprawozdaniu kasowym zabral głos in p. Man- o punkty. Naleh' sie jej też za to lI:orąca p." ł noŚć uzyskania od p. Pytlasińskiego kilka wy- 72510, 73679, 73917, 74970. 76327, 76924, 77
gold. który podniósl w swym prumówienin dzieka od wszystkich  lązaków: Przechodz c jaśnień, dotyczących polskiej reprezentacji na Z<1. 77639. 78137, 79653, 80fJ67. 81131. 8J6fJ6.   3t!!.
znaczenie ..£amopomocy". W wolny:h glllsach do wyników szczególuy h.. zaczmemy  d 100 m. wody w Amsterdamie. Na pytanie, iaki material 84362. 85128, 85410, 85516. 8i49Z. 1\7546.  7i84.
uchwalono zwrócić sic ponownie do mlCj c Po 4 przedbiegach, wyel1mmowano 6 naJlep zych znaiduie sic na Oórnym  13,sku. P. Pytla iń5ki 8i88,5. 58227. 88489. 8M37. 80152. 901f.4, )11\311.
obywatelstwa z prośbą o przntepowanie na do fina tu. w którym po morderczeJ walcłJ wy. powiedział: Ze materjal zapaśniczy Jest bard70 93019. 94680. 06317, 96332, 9r.82. 97671, 9/j.,n,
czlonków ..Samopomocy". grywa Rokicki (Warsz.) 12 sek., o pierś prz.'j dobry, przyczem zaznaczyI, że z zasady Ule 111_ 98181. 98593. 99244. 99762. 99&08. 99AAI, ł<"JI.9!!.

(R) Wycieczka do Wliczy Dolaol. W dniu Winnickim (Lwów) j Kisielińskim ( I.). 4. przy. bi przes dzać, zaleiY to jednakowóż od 5anty"h 1O'J124, 100805. 101466, 101967, 102077, 102529,
4 bm. odwiedziła naszą wioske grupa Po\\stań-, szedł Kuder, 5. Go'ąbek, obai  Iąsk. 6. Kwasek zapaśników - których przygotowuje p. P ,tb. 102,558, 104682, 104854.ców  I. i kó!ko śpiewackie ..Slowiczck" z 11/,,- (Stanisławów). silIski do IX. h:rzyk Olimpijskich w Ams enla­
weJ Wsi. O godz. 10 odbylo sie nabożeństwC'. 200 m 7 Borowiecki (Łuck) 242. 2. Iwa- mie, jako reprezentantów Polski - by Już ob c­
które odt:!rawil ks. Kaluża. Po. lIab02eńst',"le nicki (\V rsz:). 3. Winnicki (Lwów).  ie myśleli li  yl o o  wyciestwle. gdyż dzi !i jąc na rwące fale Siwki. uratowal dwie
IIdano . SIC . na grób. powsta.ilc  ludwJ"  400 m. 1. Borowiecki (Łuck) 56,8. 2. IW:J- IC  bardzo kro.tkl termm  d zaw dó.w  "ml)l!- rodzin y z topiel!. poczem przemoczonyDzwonkI. gdzIe zloiono plekny wle.lllcc Z cmen- nicki (Warsz.). 3. Janiszewski. sklch. Za odmcy muszą .sle pOŚWIeCIĆ  Ia em I . . . .
tarza ruszono pochodem przez wIeś do loblu 800 m I Zbraszczyk (Warsz) 2164 2 duszą trenmgom. prowadzIć moralne życIe I SIB- I przemarznręty udał SIę bezzwłoczme

p. Wiosny, gdzie .w imienl  mieisc. pOlskie), Turciński' (\V rsz.). 3. Piotrowia'k' ( I sk)" . Je myśleć o t  . że w Amsterdamie nie będli l do wsi Wy!!ody, słysząc. iż tam grozi
tow rzystw prz wltał gOŚ 7 1 p. Grzonka. p.o 1500 m. I. Stachura (Warsz.) 6.30. 2. Puzio walcz.yć. o SWOJ honor, lecz o boaor Pols L niechybna śmiert unoszonej przez rze­
wspolnym ob.edzle odbyla SIC zabawa. urozm:u- (Warsz) 3 Piotrowiok (Slask). WJOI1I stale myśleć o tern. ie Jest to nalwiek- k - h d k b " . .c<:n  wy tep3mi tow. }piew  ..SIowIczek" I acoo' . il. Puzio (Warsz'.) W.05.7. 2. Zbra- szy zaszczyt. jak.i może spotkać . sl?ort'J\V a. ę. n  dac 1.. o,mu O Jer.le Z tro! I m
ml.cJsc. c oru. ..Harmonja. . Koncząc t ch pare szczyk (Warsz.). 3. Wolny (Łuck). w:jś  w skład dr zyny reprezentacYJDeJ. i pamle- dZIecI: wszystkIch zdołał on z POSWlę­
st w. dZlekuJe y serdeczme WSzyst!"m ty.m. Sf.OO m. I.  mi!/:a ( Iask) 18.04. 2. No'vacki, tac. ze cale po.lskle spoleczeńst o śledzIć będzIe ceniem własnego życia ocalić.
ktorzy zaszczycili nas swoją .obecnośclą. a WleC ( I  k), 3. Stachura (Warszawa). za wyczynamI polskIch zaw?dmków na t .renJe
p_rze ewszystklem. : staroścIe. Wyglendz.lt'. k . 10000 m. I. Smiga (Sląsk) 37.24. 2. P'tutci miedzynarodowych zmagań SIę o przodowm.;two Kom  da t pos eru ku w .Osm()lod i
Kaluzy.  o.m. policJI. nauczY,clel tw.u I 'l:nYI!! (Warsz.) o l metr za pierwszym. (I) 3. No- w sporcie. .. pOW. dohnskle::-o. klerU1ąc akcją ratowm­Zarząd mlcJSc. grupy Zw. PO\\st. ",I. I Z. O. K. Zo. k' ( I k) Co do skladu druiyny zapaśmków na Ol.m- czą w uzdrowIsku Podlutem uratowal z

(R) Tru  w le';e. W. dniu .II b!J1. w le:;Jl> wa 51 kl;n.ą(m rsz). I. Rogowski (SI sk) 2 !:',odz.      'n kó dzz ó  :II: k ł   a ie w wiekszoścJ z wielokrotnem narażeniem s 'ego życia
paruszowsklm,. obok budki koleJo\,,:eJ. zna!ezlO' 33.30. 2. Mahnowski (Warsz.). 3. Zrada (\{ar- P P ,tlas'ńsk' jest mocno przekonany te ł1;'ór- kilka rodzin letników.no frupa, w ktorym rozpoznano leśl11czego "'zop  szawa). ' I ' J I... d .. d b . ł i I St . k fi _ d J6 f KI 'z Przyg dzy. w powiecie rybnickim. Jak do- 110 m. przez plotki. I. Kisieliński St. ( hts:{) nos ązcy zap, ś 'CY prze stawIają o rv ma.er a . ra a w o. O ence. ze. Iman.
chodzenia wykazały. śmierć Szopy nast'lPlła 178 2  liwka 3 Warwas 4 Markiewka reprezen!aC}JD . ... k' W . rzucIł SIę w wezbrane fale rzekI dla u­
wsku!ek u  ru.  erca. Zw.łoki odwieziono do 5. '1'6. \Varsza a. 'Plotki pr ynio;ty wiec naj- ŚWi   Sz 1  0'r>li fas?J ki I  1 iV: jesfr  :ó e o = ratowania tonącej kobiety z dzieckiem.
kostl11cy miejskIej w Rybmku, więcej punktów. szkodować  aterjalnie amatorów zapaśników co mu się szczęśliwie oowiodlo.
ta "'-- D -_ "' IJ L"'_ g - . Sztafeta 4XIO . I. S ąsk. Y1. kt dzie: Kl - którzy zmarnują swe dniówki. względni\: cc- O innych orzykladach poświęcenia im JI.......- .....:::11/ "'..- HL..., ..... dera, Gołąbek.. Bladacz I Klslehnskl w r.Z3SIf;) I dzienne zarobki przez przygotowanie sie do . .. .

49,2. Przy lepszej zmianie paleczki. czas cyłby I Igrzysk Olimpijskich. . bohaterstwa domeslemy Innym razem.napewno lepszy. 2. Warszawa. 3. Łuck. W piątek. dnia 9. bm. zostar p. Pytla.,if.<ki ­

Sztaleta olimpijska.. 1. Warszawa. 2. Łuck.' przyje ty przcz P. WOjewode  ląskiego dr. ora- I
3. Slask wskladzie: Kisicliński. Bladacz. Mar- I żJ'ńskiego. P. Wojewoda wyraził swą gotowośt Ze świa'akiewka I Gabrjel. Przy starannieJszem obsad.te- w wysianiu zapaśników do Amsterdamu. Jak .
niu 400 m. napewnoby.  l sk  ygral. . również przyrzekł, że będzie staral s!e. by 0- ( ) Polacy w BolIaRo. W mieście Bullałlo
.  ko  w dal. I. Roklckl (\\ arsz.) 6.00. 2.. K'- kręg WOJowództwa SIlIskiego brał ud:ł;Jał w  a- wraz z okręgiem zamieszkuje okolo 4OO.00u Po­

C:  sr iąs ). Kwasek (Lwów). 4. Rlchter I 1'.  B  a e ; it:.z s 'rlreE :o:i :J r ą s      i I ków. twor:ł: 3C z\\-ar!" polskie osiedla. Te  s  n
Skok wzwd. 1. Rokicki (Warsz.) 1.64.  . elem;nacyjnemi do Olimpiady. hczebny zWlęk za. Sle stale wskut k prz) ro;,u

Ooląbek ( Iąsk) 1.55. 3. Markiewka ( I'1skl Pod koniec rozmowy z naszym wspólpracow- naturaln  oi na. zJbszego,  e wszHtklch  .u
1.50. 4. Ryszka ( ląsk) 1.45 m. nikiem p. Pytl2siński zaznaczyI. że Prl)' pierw- narodo\\o_c.owJc  AmerJkl.. Ponadto P7 y ł-ł a Y n _Skok o tvczce. I. Richter ( bsk) 2,'1(:. _ szych ćwiczeniach zauważyl u zapaśników. że  a do okr  u BUlfallo rocznie do 500 em gr
3. C!ernicki ( Iąsk) 2.60. 4. Gabrjel ( !ąsk) 2.50. im "lżejsza waga". tern bardziej ..serce pracUJe" tow z  olskl. . . . .

I(ula. I. Kartasiński (Warsz.) 11.28. 2. Je- - co jest bardzo pocieszającym objawem. ;;:dy7. . Pozl?m zam.oin?ścl ludno cl polskIej jest śre.
siotkowski (Poznań) 10.58. 3. Szaflik (Łódż) świadcz)'. że kandyd2.ci na Olimpjade zdai;, so- d I; Ulema wIelkich pr edsleblorstw ani wl l­

Dysk. 1. Kartasiński (32 m.) 2. DobrowolsKi. bie sprawe. ie Jedynie praca nad soLą. może kIch fortun. P<:la: - mają wJ.asne  ar:7taty
3 Jesiolkowski. zbliżyć ich do celu - tj. do zwyclestwa. b  i  g zcr:::łrlf 6  k kz: i j iawp::; e t j . f:

obecnie coraz częściej ma miejsce. to pewn  ii:J f
robotników. przeważnie Polakńw - zl1staie
zwolniona i wtedy zaczyna myśleć o pracy na
roli. Zaczynają wiec zaimować się upraw,\ o­
grodowizny. utrzymują krowy i świnie. starając

Z okolic, dotkniętych klęską powodzi I oraz strażacy Grzywacz iWolański u- sie w ten sposób zdobyć sobie egzystencie.nadchodzą wiadomoścI o licznych przy- ratowali w pow. kołomyjskim z rwących ( ) 18 linij lotalczyeb w Berlinie. Na berIiII.
kładach dzielnego I bohaterskieJ:!o za- fal Prutu kilka osób. Im też należy za- skim porsie lotn. TempeIhofer reld startllle I
chowania się przedstawicieli władz ad- wdzięczać, że ocalał most droJ:!owy i ko- przybywa codziennie po 18 samolotów. utrzYIjJII'
ministracyjnych I funkcjonarjuszy policji. lejowy w Kolomyji. ponieważ spuszcza- .Iac komunikacie na następując -ch szlakach: t)
Oto starosta pow. kałuskierro. p. Łuka- li się oni na linkach I drabinkach do po-       j   k \  z    :J  k  f  ń5)3)M :  ;
szewski, na wieść o grożącem zatople- ziomu wezbranej wody i usuwali J{ro- purg-Bruksela-Londyn. 6) Hanover-Londyn. 71
niu kopalni soli potasowej fesp, w któ- madzące się u przęseł mostu belki i kło- Stuttgart-Madn't. 8) Essen-Paryż. 9) Gdallsk.
rej znajdowali się nic nie wiedzącyody drzewa. płynące z góry rzekj, co gro- Ktajped'. 10) Drezno-Wledell. 11) Furth-Mrma­
powodzi robotnicy, udal się na miejsc  zito utworzeniem zatoru, kt6ryby zbu-  hi  : al    ne:ua;:.'a:mo'I3  s  _ ;  : kf Ikatastrofy na doraźnie sporządzonej tra- rzył most. Wroclaw. 17j Lipsk-Chemnitz I 18 Dr:zno. O.
twie. Wskutek ciemności nocnych tratwa Starszy przodownik Tchaler wraz z <:ólem 7 stolic Europy utrZ}'muie stalą komuni.
ulegla rozbiciu, a starosL Łukaszewski posterunkowym Schamelem w Porohaeb kac   lotniczą z Berlinem. (z)
wpadł do wody i unoszony szybkim prą- pow. bohorodczański<Tiego naprawili z (SI. IV 1\U zYnarod. Kongres :tegl 1 fowle­
dem tylko dzięki przypadkowi trafił na narażenie":! życia linje telefOl lczną na I  Jb:J'zieW st:J C  ł:  dfv :ro'M      o  :;
'\'Ystające z pod wody drzewo. na które przestrezm 800 metrów. umożhwlając w !\oogres :teglugl Powietrznej. k óry wzbudz:1 w
z trudem się wdrapał i przesiedział na ten sposób porozumienie się z odciętą calym Świecie ogromne. zalnteresowa.nle 'N to­
niem kilka J{odzln. ponieważ wszelka ak- pr e  powódź gminą  orohy..PrZY,czyn- :   eZ':łi:::ł  Ia. /     ': i tn! :e     eaJ:
cJa przyjścia mu z pomocą rozbijała :si:; noscJach tych POsluPlwali Się zbitą na Kafta! złoży prace w sprawie miedzY'larodow 1
O gwałtownie wzbierającą rzekę. prędce trwatwą, z której oosterunko\\'y regulacji odpowiedzialności przewotącego.

W pOW. kałusklm posterunkowy Kę- Schamel został przez wzburzone fale
dzior wraz z  ospodarzem Kuszczakiem Bystrzycy Sołotwińsklej formalnie zmy­
uratowali w Dobroblanach z narażeniem ty I tylko dzieki przypadkowi zdołał sIę
życia tonące o w wezbranych wodach uratować.
Łomnicy {!'ospodarza z Nowicy. Komendant posterunku policyjnego w

Naczelnik straży ogniowej Angemajer Dolinie. Teodor Leśkiewicz. nie zwata­

. .
Ivcle SDolłowe. Wyuane Loterji Państwowej

(T) CZyJo ko"lo? Oospodarz Stanislaw No­
wara. zam. w Bibieli, pow. tarnoll:órskio>g(\,
przytrzyma I na swoiem polu dwa konie: < i '... a
klacz i źrebaka. W'aściciel zechce zwrócić  lę
do p. Nowary.

L;u.bliDieclriegc.

Z życia Polak6w
na Śląsku Opolskim.

Bohaterstwo podczas powodzi.

Opole. W niedzielę, 11 bm. odbyło
sle w Opolu w salce Rolnika zebranJe
dZielnicowej Rady śląskie!To Związku
Polaków w Niemczech. Zebranie było
dobrze obesłane, Przewodniczyl p. Affa
z Raciborza, wicepre:z:es dzielnicy ślą­
skiej. Prezes, ks. poseł Klimas z Tarno­
wa, z powodu obowiązków duszpaster­
skich na zebranie przybyć nie mógł. Do
poszczeJ:!ólnych SPraw oorządku dzien­
l1e o referował kierownik dzielnicowy,
p. Szcz paniak z Opola. Zebrani po re­
feracie sprawozdawczym przyjęli jedno­
myślnie stósowną rezolucję. w której
podkreślono z uznaniem wysiłki Zarządu
Zw. Polaków w Opolu. niechętne stano­
wisko władz do słusznych' postulat6w
ludności polskiej, oraz uznano postępo­
wanie delegacji ,a ostatnim kongresie
mniejszościowym w Genewie.

Pozatem Rada uchwaliła, że w paź­
dzierniku r. b. odbędzit się sejmik dziel­
nicowy wszystkich Polaków i Polek
$Iąska  polskie o.

-,

I.

Czy jesteś już członkiem
Ligi Obrony Powie nej?
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POLSKA: ZACBODNIK

POLSlA - NAJTA SZEM PAtQSTWI!M
EUROPI!JSKIEM.

W sztokholmskim ..Aftonbladet", w artvknl.,.
rezPltru/l,CY1\1 drobzno IIOszc&eltólnych Pd'.stw
I miast. czytamy o Polsce: Autor b}'1 przez t y­
dzłell w Krakowie I uwata miasto to za naJhll.
ue I tych, które zwiedził. Nie w}'mlenla cen z
obaWY, by mu nie dowierzano. dodaje tylko, tt
cena pokoju w hotelu wynosi 6 do 7 koron szw,
Polska zaś, przynajmniej co do cen środków ty.
...noŚcJ, Jest najtallszem pallstwem w furorie.

EKSPORT GRZYBÓW.
W ostatnich tygodniach wzrosło bardzo za.

Interesowanie zagranic}' dla polskich grz}'Mw
suszonych. Prz}'chodzą licz"e zapytania I oler­
t}.. Tak wiec pieczarki poll e chciah'by nahy':
Austria. Niemcy. SzwaJcarJa i Ameryka. smardz..
SzwajcarIa. AustrJa, Niemcy i francia. lisice .­
Niemcy, mleczaje pieprzne - Wiochy. grochów.
ki - Czesi. muchomory perlowe, z których wy­
rabiane Sil znakomite sosy - Anglia, rycerszrk:
szlachetne - Niemcy i kraje sukcesyjne hyleJ
monarchii Austro-W !(ierskiej. czosnaczek -­
FrancJa. Wskutek tCI!O wzmoione\!o zaintere­
sowania sie zagranicą naszeml grzybamI. ma
byĆ w roku b. zbieranie grzybów racJona'nie
zorganizowane. Towar bcdzle dobrze w"hranv
umiejetnie snszony I \V odpowit'dniem op'akowa.
nlu I sorh'mencie wysylany zagranice.

warunkI, które nie 1IOzwolll Im utrzymać 'Odlol'!
w kraju pozostałych I przyjazd Ich pogOI s"  ,­
by poIotenie tych robotników polskich, którzy
Jut pracuj. w RumunII.

MATERJALY BUDOWLANE. '

Na rynku materiałów budowlan}'ch w dal.
cZJ'm cillgu 'lich duty. Aczkolwiek wlaŚc!\/Y
ruch budowlany oczekiwany Jest dopiero w przy
szh'm rokII, to lednak w tym sezonl" przepro.
wadza siC szereg remontów I nadbudówek. Ce­
na cegly znowu sic podniosla, co stoi po cz Śd
w zwlllzku z podwytkq plac robotniczych. 110
czeŚ ci zaś wy wolane lest wzmofonll konsllmclą
wewnetrzną oraz eksportem zagranicy. Cena
cegly w poszczególnych dzielnicach różnorodna.
Tak wiec w Warszawie placi się za 1.000 sztuk
cegly zwyczajnej 90 do 100 złotych. w Pozna.
nlu 60 do 65, w Katowicach tylko 50 do 55 zł.
loco budowa. Wapno cieszy sic nadal silnym po­
pytem, tembardziej. że wieŚ zaopatruje sic w
wielkie iloŚci tego produktu. Ceny wapna spa­
dły w stosunku do wiosny przeci tnle o 15%.
Notujll za 100 kg. franco wapienniki: wapno kie.
leckie 3 do 3,50 zt, czestochowf;kie 2.90, górno­
śląskie 2.80 do 4. górnośląskie h!'drauliczne 5,20
zlot}'ch.

ORGANIZACJA PRODUI(CJII SPRZED.Uy ZAINTERESOWANIE EGIPTU DLA PRODUK.LNU. CJI POLSKIEJ.
Z końcem roku bie!ącego majll powsł:tĆ na Miejski Urz/ld Targu Poznańskiego komun'.

terenie wOj. wileńskiego 3 sp6ldzielni  lniarskie, ku.Je: I) firma z Egiptu chce importować 7 Pul­
których zadaniem będzie: I) zaopatryw nie dro- skI rury żclazne. cynkowane. szpagat. p()tce!auę.
I:n}'ch rolników w dobre nasienia lniane, 2) or-, {aJ ans. emaliowane naczY ia..lóżka fela_e. n !­
ganizacJa punktów przt'r6bki slomy lniane I. 3) tę. blachę, 2) g upa przedsleblorstw  ureckl::h ma
handel wlóknem Inianem oraz 4) eksport lnu i zapotr ebowanle na 50 czteropokoJowych Jre.
siemienia lnianego zagranice. Produ entil.mi lnu' wnlanych domków do montowania. 3) znali':'
są u nas przeważnie tylko drobni rolnicy. kIM lY . towarzys wo statkowe w TrjeŚcie. pos7 ku;c
nie Dosiadają ani środków materialnych, ani od- wie sz  Ilość  rutu kolc as ego. 4) ) d a z po­
powiedniel wiedzy do uprawy lnu I Je!:o prze- waznie)szyc   Irm  on.dYnsklch pragme Jmpoito­
rób kl. Dlatego też zasiew siemienicm Z1,':C;lY- wać z Polski zIemmakI w dużych 1I0ŚCInch. PrLY­
szczonem. prymitywne suszenie etc wytwarza czem zicmniaki muszą być wielkoŚci nie mniei­
wlÓkno slabe. Z tego powodu osiąg1my  altranl- szei jak półtora cala średnicy. Ceny riJusz'\ bv
Cli za polski len znacznie niższe cen}', aniżeli podane z dostawą fob. Hamburz. 5) firma turec.
wszystkie inne państ 'a. Wedlug prz  bIitu:!ych ka pra>:nl  Im ortować z P?lski broń myśliwsi1.l\
obliczeń wynosi obszar zasiewów IlIu w woj. oraz wlóklenmcze wyroby I koldry.
wileńskiem razem okolo 25.000 ha. Ze w pom- Wszelkich bliższych informacji o powyższ.vcl!
njanych 25.000 ha. można wytworzy:; 8,i50 ton transakcjach udziela Urzad Targu Poznańskiego
wl<\kna lnianego. Za tone polskie;:o \\ I{,klla hHa- w Poznaniu. ul. Glogowska 42.
ne!:,o praci siC obecnie na rynku angielskIm 41)

GO 50 funtów szterlingów. Gielel..
OSTRlE:tENIE DLA SZKLARZY.

Urzad Emigracyjny zawiadamia. fe prz my !
slklarski w Rumunii przechodzi obecnie hyzn.
wobec czego znalezienie pracy dla polskich ro­
botników jest bardzo utrudniClne. Dlatego witl!'
szklarzy, którzy przez dłuższy czas byli 1,1.(;1.
dnieni w Rumunji, obecnie pragnie pO\Yfócić do
kraju. Ostrzega si  przeto. aby szklarze w Pol­
sce nie rozpoczynali starań o wyjazd do Rum!.
nil, gdyż o ile \\ ogóle pracę znajdq, uzy kai" zl
=-­

Przetarg ofertowy.
Ma,l;istrat miasta M.insteczka  1. roz­

pisuje niniejszem konkurs na przet:If:
ofertowy n:1 sprzedaż całl( wltc o urzcl­
dzcnia j:!azownl (System Pentair).

Oferentom udziela się moż,:ość zaba­
clcnia gazowni wzg'l. uP:-jd7.cni:t m.1j,\­
cego zostać sprzedane w d:liach od 15 do
20 wrle nia 1927 r. w celu zloże!1ia oier­
ty. które winno nastąpić do dni<\ 24 wrzc­
śnia 1927 r.

Otwarcie i przybicie fJferiy odbędz'c

się dnia 26 września 1927 r. w ratuszu \V Iw Miasteczku ŚI. Rynek nr. 7 o godz. 11
przed poludniem.

Ma istrat zastrzeg-a sobie prawo do- Uwalnego wyboru oferenta z pośród ku­tJuj4 c ych. I
A. Kapołka

burmistrz.1402

UWAGA! UW AGA!
nanań lY  kład obuwia VI miejuD

D. s z T E R N
Katowice, ul. Wojewódzka 9

p"leea w wielk. wyborze obuwie męskie. dam.
,kie I dzieciecie. Po cenach bardzo przystepnych

Z a g o t ó w k ę I n a r a t Y.

lanlm Idziesz kupić
konfekcie meską lub dziecinn/l, odwledt tani
,klep pierw zorzcdnej konfekcii mesklej i dzlec.

Józef Altmlrin, Katowice'
WoJewódzh 24. dolścle tuuelem od AstorII. I

P. T. Urzędn!kom dalemy na dogodnych .waruuk.1

DEWIZY WSCHODNIE.
B e r I i n. Wypłat ' na \Var zawę i Katowice

46.S5-47.05. na Bukareszt 2.605-2.619. na Re­
wel 1.117-1.123, złoty. noty wieksze 46,8:5 de
47.225.

PAPIERY PA STWOWE.
'V a r S z a w a. 5 proc. pożyczka konwcrs

62.00. dolarówka 57,00. 10 proc. pożyc7ka k,,1 ­
jowa 102.50. 5 proc, pOhczka kolei owa konwer
S ,OO. 8 proc. listy za tawlle Banku GostJodar­
stwa Krajowego 92.00. 8 proc. listy zas;awne

,....

pn li[lna 1i[Jla[ja
owarów pochodz:)c\'ch Z przemytnic­WL 1 7

Katowice. dnia 1 września 1927 r.

Naczelnik Urz du Celnego.
s c h e n k.

«znill
z wykszalcen!em szkoły średniej, znającego
wplśmie i słowie język polski i niem. poszukuje

hurtownia żelaza.
Oferty z tycIorysem ł świadecHvaml prosimy
podawać do redakcji .PoIskt Zachodniej'pod szyfrą: .K. S.' 1403

Prosi III W
P. T. Czytelników .Polski
Zachodniej" nadsyłać Ad­
ministracji naszego pisma,
Katowice, ul. Jagiellońska 5

adrery wSzYstkich miejsc sprze.
d.ty czlloplsm; gdzie niema
..Polski ZachodnieJ".

Nr. 212
,

Pallstw. Banku Rolnelto 92.00. 8 proc. ob">(acl    Iata". 19.30 - odczyt p. t. ..Zjawisko Awlect<
kom. Banku Gospodarstwa Krajowego 92.00. Ola w ty we! przyrodzie". 20.15 - odczyt II t

A KCJE WAR S Z "' W   KIE ..o muzyce Fr. Smetany". 20.30 - koncert Po;, ,.." ,.. Świecony muzyce czeskieJ. 22,00 - transmt !,
War s z a w a. Bank Dvskflnt. 133.50. Rank z Warszawy. 22,30 - transmisja koncertu z re

Handlowy. 123.00. Bank Polski 136.00-135:2:' stauracji . Pavl" n". Pozn,,". lala 280.4. OOdz
i 137.00. Sila I  wiatlo 113.00-116,00. Goslawlct' 13.00 - nbtowa01e KIeIdy zbotowel I pienu:tnel
7('.00, Wa sz: Cukier 4. 0-4.85. Firlel 55/10. 13,15 - koncert: wykonawcy: 73 P. P.. 17,30 -..,;Warsz. \\ ęK.e] 92.00. 1..lpop 28.75. Modrzeiów, tran misJa koncertu z kawiarni "WIelkopolanka" '
8.90-8.85, Ostrowiec 98.00-99.00. Parowozy 19.35 - kom. Kospodarczy. 19.35 - odczyt fi. (
57.00. Pocisk 2.05-1.90-2.00. Starachowice 6250 "O ustroju slJOlecznvm Bulgarji". 20.30 - trans_
o 63.25, ;tyrard6w 17.00. Bor1<:owskl 3.25  30. misja koncert  z Krakowa. 22.30 - translOlsJaSyndykat 3.00. koncertu z rest. ..Carl ton".

OIELDA ZBOlOW A. Koncerty zagranlczoe.
B e r II n. Pszenica 257.00-Z6I.00, fyto 247.00 Wroclaw, lala 322.6. Godz. 16.30 - 20.00 _

do 250.00. ieclmień 210.00-217.00. Jęczmień J>r!). 21,00. A'edJolan, lala 322.6. Godz. 16.15 -l3.O\J.
warowy 220,00-265.00, owies 190.00-:?'N.(J0. Praga, lala 348.9. Godz. 10,50 - 12.00 - 17.00
kukurudZIl196.00-197.00. mąka pszenna 33.75 do - 19.00 - 19.15. Londyn. lala 361.4. Godz. 12.00
37.25, mąka 1.ytnia 32.75-34.75, ospa pszenn.. - 13,00 - 15,00 - 18,00. 20.00 - 22.25. nant­
15.25. ospa żytr.ia 15.25. groch WiktorJa 46.00 do burg. lala 394,7. Godz. 16.15 - 17.00 - 2/1,00.
52.00, groch ciobn ' jadalny 26.00-29.00, ;::ruch Brno, lala 441.2. Godz. 12,15 - 19.15 - 22.00.
pastewny 21.0!J-22.00. peluszka 21.00-22.0J.  zym. lala 449. Godz. 17.45 - 21,10. Langeo_
buh polny n,Oa-23,OO. wyka 22,00-24.00. Inhin berK, lala 468,8. Godz. 13.10 - 17.30 - 18.30 -­
niebieski 15.00-16,00. kuchy rzepakowe 15.W) 20.15. Berlin. lala 483.9. Godz, 13.45 - 17W-.
do 16.40. kllch ' lniane 22.60-23.10. wytłoki su- 18,40 - 21,00 - 22,30. Wiedeń. fala 517.2. Ooą
che 14,00, wJ,tłoki  oya 20.00-20,50, platki 11,00 - 16.15 - 20,05.ziemniaczane 22,60-23.00. Opery I opcretkL

Mediolan. lala 3Z2,6. Godz. 21.00 - "Luna­
tyczka". opera 13e1liniCKO. Budapeszt. lala SS';,/).
Oo,J1,. 19,45 - "Księżniczka Czardasza", operet.
ka Kajmana.

Kurs W..llt
1& dnia 13-go wrzdnltl1'27 r.

_«:- !'kl jtotówka

.. t"l zl 11<1 zł 11<1

Marek niemieckich 211 1 85 21 t l43Dol. St. Zj. Am. Półn. 891 1 - 887­
Dolarów kanadyj kłch 889 1 - 88.5 1 ­Funtów szterlim:ów 4339,- 4330 ­
Franków szwajcarskich 172j09 171 :75
Franków francuskich 34190 34183
Franków belgijskich 2478 24173
LIrów wloskich 48:40 48;30
Florenów holenderskich 357 1 60 356;88
Koron szwedzkich 239120 238;72Koron duńskich 238,60 238,12
Koron norwe klch 234150 234;03Koron czeskich 26 1 4.5 26;40
Szylingów austrj cklch 12.5[75 125i.50Guldenów  dańsklch 172,.58 172,23
1 marka niem. w zlocie - 2.127 m rek ohleg.
1 zloty w złocie - 1 zł 72.30 I:' obieg.I gr m zlota - 5 zł 92.- gr
:<łfr 3 O  1 j  pożyczki ioia?ó  :':8_ gr zł.

Kalendarzyk zebrań.
Dnia 14 września 1927 r.

Katowice. Zebranie czl. Z. O. K. Z. o !rodz.
19,30 w sali ..Strzechy Górniczej" przy ul. An­
drzeJa 21. Na porzą':ku dziennym oprócz spraw
aktualnych relerat.

Dnia 16 września 1927 r
Katowice. Zebranie  1. Rady Zw. Mlodzietv

Pol. odh dzie sie o Rodzinie 4 m. 30 w Dolftu
Związkowym przy ko ciele N. M. P.

Katowice. Zebranie Związku Uchodźców SI.
filja Katowice (centrum) o j/;odz. 8 wiecz. w s'lli
..Strzechy Górniczej" przy ul. Andrzeja.

Dnia 17 września 1927 r.
Komenda OkrCJl:owa P. W. I W. P. lleml CIe­

szyńskiej lw. Pow st.  I. donosi. ie IV. ćwicze­
r.ia druż\'nv ierh;!dej Jaworze-Jasienica odhedą
się w soootę, dn;a 17 hm. o j/;odz. 19. Stawien­
nictwo wszystkich czlonkiń obowiązkowe.

Dnia 18. wrzcśnla br.
ł..agiewn!ki. Zwiazek Powstańców  1. grura

B}.toll1ska Łaj/;iewni}:i  I. urządza o j/;odzinie 16
na salce zebrań P. I3rz(jski swe mies,ęczih' z ­
branie. Goście mIle widziani. Zarząd.

Król. Huta. Zebranie wszystkich grup ZV/.
Powst.  1. odhędzie się o godz, 19,30 w Kat
Domu Zwiazkowym. przy ul. Wolności 47 N.
zcbraniu tCtn omawiana bedzie spra"a ubez­
pieczenia członków na wypadek śmierci w ka­
sie pośrll1crtnej. Za Wydzial: (-) St. Kraw­
czyk, prezes.

Program radjowy
NA $RODĘ, DNIA 14. WRI NIA BR.
Program v pol5kle. Warszawa. fala 1111.

Godzina 12,00 - kom. Iotnicm-meteorcloj/;'cz'I '.
kom. P. A. T., s 'gnal czasu. 15.00 - kom !!,o­
5Pod rczy. 17.15 - koncert; wykonaw(.v: orkie­
stra P. I .. Sendeckl (śpiew). Nu,orocki (;lkomp.).

'  u cll 7e ;if6\:   ' i r 3=R-;;jn  [\   ,.02  i=
kctn. rolniczy. 20.30 - tran misia z Krak(\wa.
22.00 - kom. policji. kom. P. A. T.. kom, lotniez0­

:z  eoÓ  ;.iCr6  O  '    r  sdia   : i  7.ł:a!  I I?ed kt(Jr odpowlcdz'alny  ik or Dyląg w Ka.transmisia z Warszawy. IQ.GO _ odczyt p. t. towlcach. - Druk. Drukarrna Slaska. Sp, z ogr
..Kopernik i jego heliocento'czny mechar.l7.m od p.. Kato\\ lee, ul. Batorej/;o nr 2.

NIK O IŃOgłoszenie. I C I
\V poniedzialek. dnia 19 września;

1927 r. o  od- 9-ej rano odbc;dzie się w
magazynie konfiskat Urzędu Celnego Ka­
towice

' \': ;''''J-'::'''ł  .'¥-  )r 1t'"f 'łf': ..:ł..L1   ; -'!   /4<:  r '-.:-" .  1'!" . ;-  ;  , ,;;'- : ')M ': : :';;!ff -    .; _'.7

w dzienniku "Po!ska Zachodnia"
Za wiersz m'm, lub jego miejsce: na strollicy tytulowej 1,00 zł.,
w tekście 0.80 zt., za tekstem w czt' ci odoszeniowej 0.20 zł. Ne­
krolo(("i w tek cic 0.80 zł.. (Joza tekstem w czę ci ogloszeniowej 0.20
zt. Og-toszcnia drobne za slo\\'o 0.20 zt.. dla poszukujących pracy
0.10 zt., matrymonjalne 0..10 zt. Odoszenia zagraniszne o 50%
droższe. - Dla zorientowania S an. P. T. odaszających się w na­
szym dzienniku podajemy, ił jeden m m. oznacza wysokość Ol1;to­
szenia w m m.. że następnie łam nasz \V części ol:"łoszeniowcj poza
tekstem równa się .15 m m.. zaś szpalta og-łoszeniowa w tek cie
równa się dwom łamom pozatekstowym. t j. 70 m m . Admini­
stracja jest obowiązaną do bew\atneg-o powtórzenia t  lko w tYIII
wypadku, o ile omylki drukarskie zmienily zasadniczo tekst Ogto­
szenia. - Zastrzeżenia miejsca uzależniamy od wzg-\ędów tech­
nicznych. Rachunki nasze są pratne i zaskarżalne w Katowicach.
Prawo inkasa przystuguje jedynie naszym urzędnikom. zaopatrzo­
nym w specialne upoważniellie, wystawione przez Dyrekcię Wyd.

najwiekny WYbór lureli Mld I I Wdo,,,:ec Rutynowanyi3-goa dzieci po zukuj<, na buchhalterNajniższe cenyl I t j drodze starszą pannę
Poleca 13 01 1   b t  )::'   : ; ato  f ci

Księgarnia, Tadeusz Mikulski   łol   "4s :I:pą:. 0  k
Katowice, Marjacka 2 - Tel. 1582. Zachodilio;". 1399

Pokoje kompletne. meble pojedyńcze, kuchnie.
garnitury salonowe, klubowe. WIIzelkle wyrobytapicerskie 1383
p o I e c a najtanie] I na dogodllydt warunl:ach

Warszawski Skład Mebli
Katowice, ul. Młyńska 5 :.: Król. lata, Wolności 1

poszukuje zajęcia w godz.
wieczornych w Król.Hucle.
Zgloszenia pod .Buchhal­
ter. do Admlnlstr. .Polskl
Zachodniej" .

I w Rudzie moina tanIo I dobrze na.
być ubrania męskie. damskie I dziecinne

oraz kapelusze, czapki I obuwie.

A. ROZENES 865
Biskupicka Nr. 3 (dom Freunda)


